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wsPHKiRLE mm bibkii pemikrityczuebo
Ani jeden „peeselowiec44 nie zostanie posłem D/Śląska

W atmosferze spokoju f powagi
Pieząc sprawozdanie z przebiegu wyborów należy podkreślić dwie eha- 

rakteryetyczne dechy. Po ,pierwsze wyb&y odbiły  oię w atmosferze całkowi­
tego gpokójM, powagi i rzeczowości, z jak ą  podchodzili do nich wyborcy, zda­
jąc eobie sprawę z tego, te  w rękach ich spoczywają loey państwa.

Po drugie niemniej charakterystycznym było to, że ogromny odsetek, wy­
borców zrezygnował dobrowolnie z tajności aktu głosowania i głosował jaw ­
nie, demonstracyjijtie na  trójką. Tak  było w Wroćławiii, ~ gSżie głosowała 
Jawnie załoga Państwowej Fabryki Wagonów, tak  było w W ałbrzychu, gdżie 
głosowały załogi kopalń, tak  było w Dzierżoniowie, gdzie jawnie oddali swoje 

'  głosy n a  „3" pracownicy fabryk tekstylnych, tak było w wielu, wielu gro­
m adach wiejskich Dolnego Śląska, k tóre przybywały do swoich Komisji 

■ Wyborczych z transparentam i i sztandarami. Ale ńie tytko przykłady m ani­
festacji grupowej widzieliśmy w niedzielę. Byliśmy także świadkami Cichej 

p m anifestacji jednostek. W iehi z wyborców, stojących często po dwie godzi­
ny w kolejce wyciągało z kieszeni kartkę z „3“ i spokojnie, na oezyoh wszyst- 
ki*h wkładało ją do koperty. Takim zachowaniem się ogromna większość • 

. wyborców^dała dowód swego wyrobienia ,politycznego i gorącego umiłowania 
zasad demokracji.

„NIC TU PO NAS“
oświadczają peeselowcy przedstawiciele w komisjach 

„Nic tu po w a sV  decydują wyborcy
O ile w dniach poprzedzających wybory P. 

S. L. rozwijało ożywioną agitację, nie przebie" 
rając zbytnio w środkach — w dniu wyborów 
ograniczyło ńę do szeptanej po kątach propa­
gandy i  do rozdawania kartek z *2“ w bardzo 
nielicznych miejscach. Wybory przeszły naógół 
spokojnie i ńie zanotowano poważniejszych in­
cydentów. Wprawdzie znalazł ,się jakiś „wier­
ny wyznawca" pana prezesa Mikołajczyka i sta­
rał się agitować w lokalu Komisji Okręgowej!- 
Wytłumaczono mu jednak, że niedopuszczal­
nym jest jakakolwiek bądź agitacja wyborcza 
w lokalach wyborczych i wyproszono go.

JA K  f i A OS O WA Ł  W R O C Ł A W
Jak ju t powiedzieliśmy, wybory rozpo­

częły się o godzinie 7 rano. Już przed tym 
Jteiminem .zgromadziły . ś lę . przed lokalami 
..Komisji Obwodowych Mczńe rzesze wybór* 
; ców, tak, że poważny -procent głosów zo­

stał oddany już w pierwszych godzinach 
glosowania.

K) Cale miasto było udekorowane flagami 
narodowymi, na Wiehi budynkach widniały 

t, transparenty z napisami, nawołującymi do 
głosowania na listę Polskiej Demokracji 

Bptdówe). Pięknie udekorowany był fronton 
: Teatru Miejskiego i Dworzec Odra, który 
f. przyciąga! oczy swą piękną ilustracją. Na 
l toinach rozbitych f popalonych domów licz­

ne afisze przypominały o tym, że Wrocław 
ę-i ziemia Dolnego Śląąka należą do Polski 

tytko dzięki staraniom Bloku Stronnictw 
Demokra tycznych.

f; Pb ulicach Wrocławia, tak jak i w przed­
dzień wyborów jeździ! tramwaj z oklestrą 
Wrocławskich tramwajarzy.

( WOJEWODA PIASKOWSKI I OEN. 
POPŁAWSKI W KOLEJCE

I ' W Komisji Wyborczej nr 31 na Karłowi- 
K cech, przy ulicy Kasprowicza 44, pierwszy 
|  głosowa! o godzinie 7 rano kpt. WP Kru- 
|  piński, o godzinie 8 głosowali członkowie 

WKPPS z tow. Siemkiem i Pietrusińskim na 
Eęseie,' oraz Wiceprezydent miasta, tow. tów. 

Górny i Późniak. O godzinie 9 przybyli: 
prezydent miastei Wachniewski i wicepre- 
zydent Podgórski. Przed lokalem wybor­
czym stała już długa kolejka głosujących, 
w której zajęli swoje miejsce. W ' tym sa­
mym obwodzie głosowa! czołowy kandydat 
Usty Bloku, wojewoda wrocławski, tow. 

^Stanisław Piaskowski.
W ciągu długich dwóch, godzin, od 15 do 

17, czekał on z żoną razem z innymi wybor­
cami w kolejce”, aby oddań swój glos.

K  Drugi z czołowych . kandydatowi Bloku, 
pdowódca OW 4, gen. broni Stanisław Po- 

pławski głosował w swoim obwodzie, sto-

W fntfcl g ło s o w a n ia
na Dolnym Śląsku

OKRĘG Nr 38 — WROCŁAW I 
Według obliczeń ze wszystkich ob­

wodów oddano w okręgu nr 36 — 
Wrocław I — na listę Bloku Str. 
Demokr. 103.214 głosów, na listę 
Polskiego Str. Ludowego 14-112 gło­
sów.

OKRĘG NR 37 — WROCŁAW II 
Według niepełnych obliczeń z 81 

obwodów na Ustę Bloku Str. DemokT. 
oddano 123.478 głosów, na Ustę Pol­
skiego Str. Ludowego 5.782 głosów.

OKRĘG Nr 38 — LEGNICA 
Według niepełnych obliczeń z 50. 

cłu obwodów: na Ustę Blókn Str. De­
mokr. oddano 117.050 głosów, na Ustę 
Polskiego Str. Ludowego 6598 głców . 

OKRĘG NR 39 — BOLESŁAWIEC 
Według niepełnych obliczeń z 30- 

stu obwodów: na Ustę Bloku Str. 
Demokr. 73.980 głosów, na listę Pol­
skiego Str. Ludowego oddano 5.350 
głosów.

jąć w kolejce wraz że swymi żołnierzami, 
podległych mu -jednostek.

ZAKONNICE GŁOSUJĄ NA BŁGK- 
BEMOKRATYCZNY

W godzinach przedpołudniowych obje­
chaliśmy Komisje Obwodowe na terenie 
miasta Wrocławia. Wszędzie widzieliśmy 
podobne obrazy. Wszędzie wyborcy stawi­
li się masowo już od najwcześniejszych go- 
dzte rannych. Wszędzie panował Spokój i 
porządek, długie sżeregi wyborców podcho­
dziły do członków Komisji i po sprawdze­
niu, czy Znajdują się na liście, oddawały 
swój głos.

W obwodzie nr ł widzieliśmy głosują­
cych licznych autochtonów, w obwodzie nr 
26 głosowali kolejarze ż rodzinami. W tym 
samym, obwodzie zakonnice klasztoru elż­
bietanek (ul. Grabiszyńską' 105) oddały ma­
nifestacyjnie swoje głosy na ,,3“. W Ko­
misji Obńiodowej nr 32 głosowali przeważ­
nie pracownicy Miejskich Zakładów Uży* 
teczności Publicznej i kolejarze. Pierwszym 
głosującym .był .kolejarz Matuszewski. W 
pewnej chwili grupa głosujących, która 
przyszła bez kartek zwróciła się do prze­
wodniczącego z prośbą o wręczenie im kar­
tek wyborczych z numerem ,,3“, Uśmiech­
nięty przewodniczący wyjaśnił im, że by- 

Joby to niezgodne z postanowieniami ordy­
nacji wyborczych, wobec czego głosujący

opuCcilj lokal, zaopatrzyli się V  kartki Wy- 
borcze i po powrocie głosowali
„W A Ł C Z Y Ł E M  w Z A  D E M O K R A C JĘ , 
TERAZ UMOCNIĘ JA GŁOSUJĄC 

NA TRÓJKIf
” W lokalu 'Wyborczym' trzydziestego OB- 

wodu, w dzielnicy Zalesie, byliśmy świad­
kami naśtępuMcógb4 Wydarzenia: na wózktf 
nadjechał jakiś inwalida. Kilku młodych lu­
dzi, czekających w kolejce, chwyciło Wó­
zek ną ręce i wniosło go do lokalu. Inwa­
lida Był Wyraźnie Wzruszony. „Walczyłem 
za Polskę — powiedział — w szeregach 
Armii. Zostałem ranny. Walczyłem ża de­
mokrację, a teraz kartką wyborczą przyczy­
nić się mogę do umocnienia demokracji w 
Polsce." ” .<

Byliśmy świadkami „zmiany wBrty“ ?"W 
kasie kolejowej Głównego Bwdrca We 
Wrocławiu. Koleje były przecież czynne s# 
kasy musiały,- być otwarte. Dlatego też 
głosujące kasjerki zostały zastąpione przez 
koleżanki, któirę po powrocie , pierwszych 
pd głosowania , udały się do. lokali wybor­
czych. *

W godzinach popołudniowych napływ 
wyborców do lokali; Komisji ObWodóWych 
powiększf! się znacnńiie. Wydłużyły, się iteż 
kolejki. Tym niemniej w? wi^pskcści obwo­
dów głoiówahie 'ż*Końćźyło, ’się pmy ^ c t  
brzymiej frekwencją wyborców już przed 
godziną siódmą.

Peeselowcy szybko zorientowali się już w 
pierwszych godzinach głosowania, że sprawa 
ich jest przesądzona i że ani pan Kiemik We 
Wrocławiu, ani Wyceeh w Legnicy postami do 
-Sejmu ,nie zostaną. Uczciwi peeselowcy, któ- 
irzy już przed wyborami odżegnali się od wszel­
akiej współpracy z, Mikołajczykiem poszli do 
wyborów z „3“ w ręce.” Tak było między inny­
m i w gromadzie Żabłocie. pow. Bystrzyca, 
gdzie 120 byłych członków PSL udało się we 
wspólnym pochodzie pód sztandarem P P S . do 
urny, wyborczej i manifestacyjnie oddało swoje 
głosy na Blok Demokratyczny.

W Brzegu zato w czasie Mszy zrzucano z 
chóru kościelnego kartki wyborcze z jedynką 
(lista PSL w Brzegu miała Nr. l i -  ,;

W godzinach popołudniowych peeselowcy 
, wiedzieli już; że wobec zdecydowanej postawy 
większości wyborców, głosujących jawnie na 
„3“ szanse listy wyborczej PSL ,«ą ąadne. W 
paru wypadkach członkowie Komisji Wybor­

czych z ramienia PSL ópuśęiłi, sweje stanowi*" 
ka, motywując tym, że przęęież wynik wybo­
rów jest już pTzesądzonyv a oni nie mają o- 
choty liczyć: samych tró jd t»_  -

Przedstawiciel PSL w { Obwodowej- Komisji 
Wyborczej, w 'której składali swoje głosy pra- 
cownicy Państwowej Fabryki Wagonów, wi­
dząc zbliżające Się jeden, z a  drugimi kolumny 
robotników Pafawagu, głosujących na . „3 
opuścił Komisję, słusznie uważając, że „  nic 
tu  po  nim“.

W powiecie Legnica, w obwodzie Nr; 9 
(miasteczko Parchonicej "mąż zaufania PSL 
oh. Edward Sekuła głosował demonstracyjnie 
na Nr. 3, a na propozycjfObwodowej Komisji 
Wyborcżej, aby uczestniczył podczas głosowa­
nia jako reprezentant listy PSL, Oświadczył, 
że nie czuje się zdrajcą:ojczyzny i wobee tego 
głosuje na „3“ i reprezentować PSL w Komisji 
Wyborczej nie będzie. ,

Cała gmina głosaje „Jak Jeden mąż“ 
na trójkę!

W ciągu całego dnia napływały meldun­
ki z terenu' województwa. Wszędzie tak 
samo jak we Wrocławiu głosowanie rozpo­
częto o godzinie siódmej i objęło SwOjiti 
zaśięgiem prawie lbOVó uprawnionych.

Wałbrzych, Dzierżoniów 1 Legnica były 
Ośrodkami, w których* ogromna część wy­
borców głosowała manifestacyjnie i jaw­
nie na „3“.
. Na.ogół przebieg głosowania we wszyst- 

kich miejscowościach był podobny. Na spe- 
(Same pbStóllfeiifll i ' wyróżnienie ;2&sfijgi- 
wały liczne wypadkiszczegókBe rńoenego 
zaakcentowania demokratycznego nasta­
wienia pewnych- grup społeczeństwa. I tak 
gromada Kościuszko, gmina Międzylesie 
głosowała lak jeden mąż na „3“.

Warszawa glosuje na listę nr 3
Dzień wyborczy w Warszawie rozpo-j 

czął się późnym rankiem, )  bezpośrednio; 
po godz. 7 -ęj,tj. po otwarciu lokali wy-; 
borczyęh., W pierwszych. godzinach glo-' 
sowali przeważnie” pracownicy zakładów; 
użytećżńośći publicznej, którzy śpieszyli 
do prący.

Zwiększa się ruch wyborczy
Przed godz. 9-tą przed lokalami ruch się 

.zwięksżyi Zaczęły powstawać kolejki, 
które z każdą minutą, rosły i wydłużały; 
się. Na ulicach natomiast pojawiły się gru­
py osób, które szły głosować zbiorowo <-*• 
Udrami domów łub zespołami z zakładów 
pracy.

W godzinach przedpołudniówych ulice 
warszawskie ożywiły sie jeszcze bardziej,'; 
a ruch w lokalach wyborczych osiągnął 
maksymalne nasilenie.
Głosuje prezydent Bierut, wiceprezydent 
Szwalbe i członkowie Rządu.

Jako jeden z pierwszych w Warszawie 
i pierwszy w Komisji Obwodowej nr. 21 
przy uł. Mokotowskiej 12, punktualnie o 
godz. 7-ej rano przy trzasku aparatów fo­
tograficznych składa swój głos pierwszy 
Qbywątel. Rzeczypospolitej , ̂  P R ^ Y i 
DENT KRN, Bolesław Bierut. Prezydento­
wi Bierutowi towarzyszyli członkowie rpj 
dżiny oraz sekretarz, 'p. Górska. Nietrudnej 
była ząawąźyój że prezydent Bierut wło­

żył do koperty, wręczonej mu przez prze- ” 
wodniczącego Komisji, ob. Łąckiego, k a rt- ; 
kę z nr. „3“, wyciętą z gazety.

W obwodzie 21 «’ godz. 10^0 wszedł na 
salę min. Kierńflc i około 10 min. czekał pa 
podejście do urpy. W momencie, gdy glo­
sował min. Kiernit, wszedł na saję tow. 
Prezydent Stanisław Szwalbe, Prezes Ra­
dy Naczelnej PPS, który został •powitany 
przeą obecnych ojsrzykami. ■ „Ńiecn żyje! 
prezydent Stanisław Szwalbe, błeześ Ra-: 
Wrkż z 'stolu-kro ^ i
syjneRo i wyn^emą głośno swe ńązw^ko',f

Członek Koitńsft ©.dpo^lida r, ,J g t | 
Następnie P rezy^ńt' SzwSlbe, po złore-i 
nM głosu do kopąrty, wręczy 4%. pjEęąwad- 
niczącemu. Ż kofś składa 'swbj głos Mm. 
Sprawiedliwość 0 e r  tohf. i IJepryk lw iąt- 
kowski.

Tymczasem o godz. 10 przed lokal przy 
ul. Mokotowskiej • 12 przybywają członko­
wie Rządu z wicepremiererń Gomułką, 
min. Mincem, min. B ó b ł^ sk iĄ  mife/Rzyr 
mowskhn. Wicepremier uomułka, mtńi- 
stroWie: Miń©? RzymowsM, ; Robrowskii 
Grubecki, -  wiceministrowie Gr-osfeld, Ber­
man itd.. Długo jednak stoją nąs chłodztej 
wyczekując swej kolejki. Dopiero ok. godz. 
13-ei: (^dąją. swpje g tos^ .. ' ,s/..

Około godziny 13-e) .również wicepte- 
mier Stanisław MikółafęśzySf staje w kolej­
ce celem óddttńią # 0Stt '0 ‘ igśódzifae•514i3Ó 
wicepremier i^k i^ajęzyk oddal swój głos.

Jńk głosował tow. Premier?
Obwód Nr. 3 Państwowa Szkoła Żeglu­

gi śródlądowej przy ul. Bednarskiej 2—4.
O godz. 9„30 przybywa do lokalu wy- • 

bordześo tow. premier :Qsófek|-Morawski 
w towarzystwie małżonki. Staje kolejce, 
gdzie przez pół |od?i^y yryęzekuję na, od-̂  
danie głosu.

O godz. 9.48 tow.. premier Osóbka-Mo-< 
rawski składa swój głos na ręce przewod- 
niczącego Komisji Obwodowej. Następnie; 
głosuje małżonka premiera — tów. Wisła’ 
Osóbka-Morawska. ,

W: pędzie, .sltja^ąjąęycft ', głosy zwracać 
ją uwagę 3 księża katoliccy, głosujący 
niańireśiaćyjme na p r j r f  1

Poniżej podajemy wyniki głosowa­
nia w  Warsząwje.'

Uprawnionych do głosowania: 
384.779

głosowało . . . 328,198 tj. 8S'/«
nieważnych gipsów: 2.789
Lista nr. 1 (Katolicko-społeczna):

15.619 tj.4,8’/.
Lista nr. 2 (Str. Pracy):

.28.970 tj. 8,7’/*
Lista nr, 3 (Blok Demokratyczny):’ 

213.180 tj65,6°/<
Lista nr. 4. (PSL):

68.4401], 20,9°/.

. Ggóliie l zainteresowanie--wzbufeł mani- 
festacyjny pochód wyborców * w Żarach, 
prowadzony przez sekf6f8Fźa PK PPS. |

Korespondenci
zagraniczni

przyjechali podobno 
obejrzeć noszę miasto, 
ale jednocześnie mogli 
stwierdzić, łe  wybory 
odbyły się w porządku

Anglia - i Ameryka podnosiły już przed 
wyborami wielki krzyk* o to, aby ich ko­
respondenci prasowi byli dopuszczeni do 
obserwowania przebiegu, wyborów w Pol­
sce. . Nikt im zresztą, nie miał zamiaru te­
go bronić. Korespondęnpj Jych państw byli 
u nas na wyborach i widzieli wszystko, co 
tylko widzieć chcieli. Jakie odnieśli wra­
żenia —- świadczą najlepiej wypowiedzi 
prasy zagranicznej, które zamieszczamy 
obok.

Rozmawialiśmy z jednym z takich kore- 
spondentów, obwieszonym dwoma aparata­
mi fotograficznymi, na.placu Legnickim we 
Wrocławiu. Chodził po mieście i udawał, 
że liczy chmury, a zapytany przez nas, co 
tu robi, odpowiedziaMże Zwiedza miasto... 
Nie pytaliśmy ó  nie więcej. Sądzimy jed­
nak, że l ten dziennikarz amerykański - bę­
dzie mógł napisać, o -wyborach tytko to sa­
mo, co i-jego zagraniczni koledzy, cytowa- 
ni przez nas.

Specjalne zainteresowanie, okazali dzien­
nikarze zagraniczni Namysłowem, Oleśnicą 
i Sycowem.

Nie udało im, się jednak mimo usilnych 
starań stwierdzić żadnych, „nadużyć", o któ­
rych tyle pisała prasa anglosaska.

Ciekawe, czy prasa'angielska opublikują 
rozmowę jednego ż dziennikarzy angiel­
skich” ze starą kobietą, chłopką z. Oleśnicy, 
która; zapytana przez Tłilgo, na jaką listę 
głosuje, odpowiedziała, że głosuje na „3“. 
Ciekawy korespopdenf "zapytał dalej: „A 
dlaczego nie głosuje pani na listę PSL?? — 
na co otrzymał odpowiedź: „Co, może będę 
głosowałń na was i. na Mikołajczyka, któżfr 
oddał wam nasze zfotol"
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P o lity k ę  s ity  i w ła sn ą  pom oc
proponuje Grecji szef brytyjskiej policji
Tsaldaris żąda votum zaufania 
dla swego kadłubowego rządu

ustąpieniem  sześciu ministrów  z ga­
binetu Tsaldarisa, Przyczyną ich dy­
misji jest stanowisko prem iera, któ­
ry  odmówił zw ołania Rady Koronnej, 
do k tóre j chciano się odwołać w 
spraw ie rozwiązania kryzysu  I poli­
tycznego, trw ającego od listopada 
ub. roku.

Podali się do dymisji w icepremier 
i m inister robót publicznych, mini­
s te r  m arynarki handlowej, minister

MOSKWA (obsł. wł.). W ielkie w rażenie wywołało w  greckiej opinii 
publicznej oświadczenie szefa b ry ty jsk ie j misji policyjnej, k tóry powie­
dział, że żadne'porozum ienia m iędzyparty jne nie wprowadzą porządku w 
Grecji. Jedynie słuszna polityka s iły  nie była konsekw entnie prow a­
dzona przez rząd. Dodał on, że nie zostały jednak jeszcze w yczerpane 
w szystkie środki przeciw  partyzant om. Ale rząd g recki nie dysponuje 
dość dużymi siłami i w  obecnej sy­
tuacji „pełne rozbrojenie band" mu­
siałoby potrw ać przynajm niej 25 lat.

O świadczenie to uw aża się pow­
szechnie jako ofertę szefa policji bry­
tyjskiej, k tó ry  niedwuznacznie prag­
nąłby wziąć udział w w alkach prze­
ciw partyzantom ,' używ ając do tego 
policji brytyjskiej, ą  prawdopodob­
nie także w ojska,

ATENY (obsł. wł.). Drogą przez,
Londyn przytJyła** do A ten pierwsza 
grupa członków .komisji, k tó ra z ra­
m ienia ONZ ma zbadać sy tuację  w 
północnej Grecji. Będzie to  najlicz­
niejsza w  historii kom isja między­
narodow a, albowiem składa się ona 
w  całości ze lOO psób. W  każdej 
chwili je s t przew idziany również 
przyjazd grupy polskiej, k tóra wcho­
dzi w  skład komisji.

O rganizacja EAM  zaproponowała 
władzom rządow ym  rozejm  na  czas 
pobytu w  Grecji .Komisji ONZ.

Tsaldaris oświadczył, iż n ie  chce 
rozejm u z partyzantami.

W  poniedziałek zbiera się parla­
m ent grecki, Prem ier Tsaldaris 
©świaczył, że będzie się domagał od 
parlam entu vótum  zaufania, mimo, 
że z gabinetu ustąpiło sześciu mini­
strów, nie zgadzających się z polity­
ką  prem iera. Jes t w ięcej niż wątplir 
we, czy Tsaldaris otrzyma votum  za­
ufania. Zrozumienie konieczności 
utw orzenia rządu koalicyjnego jest 
bowiem coraż powszechniejsze.

Przyw ódca opozycyjnej partii libe­
rałów  Venizelos był przyjęty  przez 
króla na audiencji i zażądał zwoła­
n ia  l Rady Koronnej celem utw orze­
nia rządu kohlTeYjffego,

Kryzys rządow y rozpoczął się

poczt i telegrafów, m inister transpor­
tu, m inister bez teki i m inister go* 
spodarki narodow ej.

Kryzys nastąpił na  w ezw anie przyjft 
Wódcty paftii liberaihfej, SM ulisa, 
k tó ry  oświadczył, iż gabinet powi­
nien w  obecnej sytuacji podać s ię  
do dymisji.

Apel Sofulisa b y ł odpowiedzią na 
propozycję Tsaldarisa, skierow aną 
do liberałów. Tsaldaris proponow ał 
im wzięcie udziału w  rządzie.

G enerał Gonatas, wicepremier,, 
oświadczył, iż przyczyną kryzysu 
była niemożnbść utw orzenia rządu 
jedności narodow ej. O pozycja jest 
zdania, iż rząd jedności narodow ej 
powinien składać się z osób, cieszą­
cych się powszechnym zaufaniem, a 
w icepremierami powinni być Tsalda­
ris i Sofulis.

Francjo proponuje niepodległość Austrii
zagwarantowana przez cztery mocarstwa
Żydzi żądają,
symbolicznego odszkodowania

LONDYN (Obsł. .wŁ). Zastępcy czte­
rech ministrów zastanawiali się na wczo­
rajszym poaieŚzehiti przedpoiudńfówym 
nad wstępem do trak tatu  pokojowego z 
Austrią. Chodzi o rozstrzygnięcie zasad­
niczego pytania, czy Austria iq& być 
traktowana jako państw o zwyciężone c*y 
też sojusznicze, które zostało zmuszone 
do prowadzenia wojny z sojusznikami 
przez okupantów niemieckich.

Posiedzenie popołudniowe było poświę­
cone obradom nad wstępem ] do traktatu 
dla Niemiec.

W sekretariacie konferencji złożono 
•projekt francuski .w sprawie Austrii. 
Projekt przewiduje przywrócenie nie­
podległości Austrii. Niepodległość m ają 
zagwarantować cztery wielkie mocar­
stwa, które miały by się przeciwstawić 
wszelkiej akcji, zagrażającej Austrii, aby 
nie dopuścić do sytuacji,; w której mógł 
by nastąpić ponowny Anschluss. Sama 
Austria musiałaby się powstrzymać od 
Wszystkiego, co mogłoby narazić jej nie­
podległość ! pólitycżńą* * T f 'gospodarczą: 

„Wreszcie projekt, pĘOBońuję. przyznanie, 
granic z 12 marca 1938 r.

Duże znaczenie przywiązuje się „do 
faktu, że na poprzednim posiedzeniu za­
stępców • delegat francuski n ie przeciw­
stawił się podpisaniu trak tatu  przez 
ewentualny przyszły rząd centralny ‘w. 
Niemczech. Oświadczy! on, że wpraw­
dzie ' Francja nie 'podpisała układu w 
Poczdamie, czuje . się jednak związana 
postanowieniami rady ministrów *wspra- 

’ie ewentualnego utworzenia- central­
nego rządu w Niemczech.

Przedstawiciel żydów brytyjskich 
oświadczył, że Żydzi będą się domagali 
umieszczenia, w traktacie . dla Niemiec 
klauzuli,'  stwierdzającej, że Niemcy dą­
żyli do wyniszczenia narodu żydowskie-, 
go.. Żydzi będą się domagali symbolicz­
nego odszkodowania, co wprawdzie nie 
będzie stanowiło wynagrodzenia za 
olbrzymie straty, jakie* ponieśli żydzi, ale 
będzie aktem sprawiedliwości.

Francuzi nie jedzą szpinaku
w obawie przed trucizną yietnamczyków

" PARYŻ (Obsł. w l). Rząd Wietnamu 
ogłosił blokadę żywnościową. Saigonu. 
istotnie natytfomjasł dal się odczuć 

• wielki brak
! j . Władze francuzie, obawiają się, że 
 ̂ Wietnamczycy będą się starali otruć 
Frąiicuzów.. We wszystkich oddziałach 

"^yrÓjskowych zarządzono ostre pogoto­
wie.. Żołnierzom.. zabroniono spożywa­
nia szpinaku, ponieważ w tej jarzynie 

‘' jest najtrudniej wyczuć truęiźiię?
Hanoł jest całe objęte pożarami, spo- 

wodowanymi przez yietnamczyków, 
•W mieście trwają zacięte wałki'. Woj­
ska francuskie atakowały dzielnicę uni- 
wersyteckąT bombarrii lotniczymi i ka­
rabinami maszynowymi z samolotów.

Narodowa RS3S Obrony postanowiła 
powiększyć ilość wojsk francuskich, 
znajdujących się w Indochinach, do 
16,000. Zdaniem ńeatraliiyCh obserwa­
torów jest to jednak siła zupełnie nie* 

. Wystarczająca. Armia francuska w In­
dochinach powinna liczyć co najmniej 
150.000

RZYM. (Obsł. wł.). Prezydent Viet- 
namu Ho-Czi-Minh ogłosił przez radio 
wezwanie do wszystkich ludów Azji, 
wzywając jć do skupienia się przy 
Vietna*niel Zapowiedział on zbrojne 
powstanie w Algierze, Marokku i na 
Madagaskarze oraz w innych koloniach 
francuskich. Sam Vitnam będzie wal­
czył do ostatka.

Do członków i  pracowników 
WKPPS

Dnia 21 bm. o godz. 16 odbędzie się 
odprawa kierowników  W ydziałów  W K  
PPS.

Dnia 22 bm. o godz. 17 odbędzie się 
posiedzenie WK PPS wraz z kierowni­
kami W ydziałów .

Przemówienie radiowe 
łow. woj. Piaskowskiego

Dnia 21 bnt. o godz. 14.20 w  ramach 
Kącika radiowego -PPS przemawia wo­
jewoda wrocławski mgr St. Piaskowski.

Wydal na siebie wyrok śmierci
złodziej, który ukradł rad

HOUSTON,. _W ładze federalne 
Teksasu przyłączyły się do policji w 
H ouston, aby  wspólnie prowadzić 
dochodzenie w  spraw ie radu, skra­
dzionego z laboratorium  przemysło- 
wo-badawczego.

5 bomb 
w Barcelonie

PARYŻ. Republikańska prasa  hisz­
pańska donosL ł§  w Barcelonie na J W S  
De Cataluna wybuchła bomba, podłożo­
na  pod lokal Falangi. Drugą bombę po- 

I dłożono w gmAchu teatru „Lice®“ przed 
: przedstawieniom, na któryni m iały hyc 

obecne wysokie osobistości ; reżimu 
frankistowskiegp.. Wytejch . uszkodził 

, wnętrze teatru  tak, że przedstawienie nie 
mogło się odibyć. . .  , •

Trzy inne bomby wybuchły w lokalu 
. Falangi przy ul- Paseo Colon i w żakla. 

dach Mantewuerias Leon es as.

W edług zapewnień lekarza labo­
ratorium  Tomasza Ketchbaw, osoba, 
k tóra skradła ampułką, podpisała na 
siebie w yrok śmierci. W artość radu 
wynosi 36.000 dolarów. Ampułka 
zginęła, gdy jeden z pracowników 
laboratorium  opuścił sw e m iejsce na 
dwie minuty.

Doktór Ketchbaw twierdzi, i e  nie 
tylko fakt straty  radu go martwi, ale 
to, że skradziony rad jest poważnym 
niebezpieczeństwem dla ludzi. Teń, 
k to  p rze trzym a. ampułkę z radem 
dłużej niż parę minut w kieszeni, na- 
pewno umrze w  ' przeciągu roku 
w skutek ' śmiercionośnego promienio­
w ania radu.

Również osoby, k tóre będą w  ści­
słym kontakcie z człowiekiem, prze­
chowującym rad, na pewno ucierpią 
na zdrowiu.

19 o só b  za b ity ch
w czasie wybuchu tniemieckich pocisków
w holenderskim 
magazynie amunicji

LONDYN. Agencja Reutera donosi, że 
w fabryce amunicji w miejscowości Mui- 
den w północnej: Holandii (8 km od Am­
sterdamu nastąpił potężny 'Wybuch.

Podczas rozładowywania samochodu 
ciężarowego jeden z żołnierzy upuścił po. 
cisk, który spowodował eksplozję całego 
ładunku ciężarówki oraz magazynu z 
amunicją znajdującego się w pobliżu, 
Eksplozja była tak silna, że rozerwała 
na strzępy kilkunastu żołnierzy, zatrud­
nionych przy rozładowywaniu samo­
chodu.

Eksplozja pociągnęła za sobą 18 ofiar.

Stara kobieta, która doznała kontuzji «  
związku z wybuchem, także zmarła.

Z ostatnich wladomośei wynika, że 
eksplodowały 3 samochody ciężarowe, 
na których znajdowały się pociski, pozo­
stawione HOlandii przez Niemców. W 
chwili, katastrofy samochody stały jodan 
koto drugiego. Jeden z nich został wy­
rzucony w powietrze 1 wpadł do kanału. 
Drugi został całkowicie zniszczony, trze. 
ci zaś uległ znacznym uszkodzeniom. 
Szopa, która służyła jako skład, również 
eksplodowała. Szyby wypadły z okien 
domów w Amersioort, odległym o 14 km 
od miejsca katastrofy oraz w  Hilverson, 
w odległości 18 km. Nawet w. Utrechcie 
w odległości 30 km dał się odczuć 
wstrząs.

500 osób zatonęło
po katastrofie statku greckiego

ATENY (O bst w$.). W pobliżu portu 
Pireus siatek grockf „CfiirharraSwpadł; 
na minę, przejeżdżając przez teren, 
który w czasie jjrojny został zamino­
wany pfzez marynarkę JJfenUecką.

„©hiiiiafra* byl to-sthiek,- przyznany 
Grecji w ramach Odszkodowań wojen* 
,nych. Płynął on z pasażeramj z Salo­
nik doi Aten. Na pokładzie znajdowało 
(się 5 ^  pkshżeróV, a  razem z załogą 
okofóóOOosób.

Po najechaniu na minę statek po­
czął natychmiast tonąć. Wskutek syg­
nałów, nadawanych przez radio, wy­
słano, natychmiast inne statki na po­
móc. Było jednak już zbyt późno. Z

Juz kulefe
konferencja palestyńska 

LONDYN (Obsł, wł.). Dzisiaj ma się 
tu rozpocząć konferencja okrągłego 
stołu w sprawie Palestyny. Ponieważ 
jednak nie wszyscy zaproszeni przed­
stawiciele państwa arabskich przyby­
li, jest bardzo możliwe, że rozpoczęcie 
konferencji nastąpi trzy dni później.

rozbitków Ocalono tylko 100 osób, któ­
re, przewieziono do szpitala w Atenach. 
Reszta znalazła śmierć w morzu.

Rząd mianował komisję, która ma 
zbadjjĆ jpkóltczności, towarzyszące ka­
tastrofie. Opinia publiczna jest zdania, 
ze dużą winę ponosi właśnie rząd, któ­
ry nie przeprowadził dokładnego roz­
minowania morza.

Wielki pożar
zbiorników naftowych

NOWY JORK (Obsł. hł.). Od czte- 
rech dni w miejscowości Trinidad, po­
łożonej h północnej części stanu Colo­
rado," palą się wielkie zbiorniki nafto­
we. Wszelkie wysiłki ugaszenia po­
żaru okazały się daremne. Ogień roz­
przestrzenia się coraz bardziej i prze­
rzuca się na sąsiednie domy.

Władze twierdzą, że pożar jest dzie­
łem akcji sabotażowej. Na terenie 
wszystkich sąsiednich kopalń nafto­
wych wprowadzono godzinę policyjną, 
która jest bardzo surowo przestrzega­
na.

Katolicy francuscy przeszkadzają
w utworzeniu rządu koalicyjnego
Socjaliści będą kontynuowali 
politykę deflacyjną BI u ma

PARYŻ (obsł. wł). K ryzys rządowy w e Francji, jaki powstał w  wyniku 
zgłoszenia dymisji przez Bluma po w yborze prezydenta, w ydaje się  być 
zażegnany. Na dzisiejszym posiedzeniu zgromadzenia generalnego ma 
być formalnie zatwierdzona nom inacja Ramadier na prem iera. Możliwe 
również, że na tym  samym posiedzeniu zostanie przedstawiony nowy
rząd. Zależy to od wyniku pertrak- ------
tacji, jakie desygnow any przez pre­
zydenta prem ier przeprowadza z par­
tią MRP.

W  kołac.h politycznych twierdzą, 
że lista nowego gabinetu jest już 
właściwie gotowa. W  skład nowego 
rządu ma w ejść 7 socjalistów, 4 ko­
munistów, 4 przedstawicieli MRP,
3 radykałów, 2 członków demokra- 
tyczno-socjalistycznej unii oporu i 2 
niezależnych.

Ramadier zaofiarował członkowi 
MRP Bidault tekę m inistra spraw  za­
granicznych. K andydatura ta  spot­
kała się z powszechną aprobatą. C a­
ła trudność polega na obsadzeniu m i­
nisterstw a obrony narodow ej, Mini­
strem m iał ^zostać przedśmWiciel 
partii kom unistycznej, co spotkało 
się z oporem ze strony MRP. Rama­
dier przeprowadza w  te j sprawie dłu 
gie rozmowy. W ydaje się, że osta­
tecznie zostanie załatw ione nieporo­
zumienie w  ten  sposób, że ministrem 
obrony zostanie komunista, ale 
upraw nienia jego zostaną w  pewnym 
stopniu ograniczone ną  korzyść pre­
miera. Ponadto dyrektoram i departa-

l! 'łu  SS-owców 
znowu „nie winnych'

BERLIN (Obsł. wł.) —• Am erykań­
ski sąd w ojskowy w Dachau w ydał 
w yrok w  procesie 15 strażników 
niemieckich z tego obozu.

Były kom endant obozu Niemiec 
A leksander Piórkowski został ska­
zany na  karę Śmierci. W  uzasadnie­
niu  powiedziano m. in., że jest on 
bezpośrednio odpowiedzialny za 
śmierć 8.000 więźniów . -

W ielkie zdziwienie wywołałp u- 
niewinnienie 14 innych SS-owców, 
którzy byli strażnikam i obozu.

mentów arm ii lądowej, m arynarki i 
lotnictwa m ają zostać przedstawicie­
le innych partii.

Zdaniem obserw atorów  politycz­
nych komuniści zgadzają się na  ten 
projekt,' w  ogólnym interesie kraju. 
Dłuższe dyskusje trw ają jedynie 
wciąż w  łonie partii MRP, gdzie to­
czy s ię  ostra  w alka pomiędzy zwo­
lennikami i przeciwnikami rządu ko­
alicyjnego. Rzecznikiem porozumie­
nia jest Bidault, k tó ry  przekonuje 
opornych, że w  interesie k ra ju  i 
partii leży tylko utw orzenie rządu 
koalicyjnego.

W edług obiegających pogłosek, 
m inisterstw a finansów, gospodarki 
narodowej, produkcji przem ysłow ej 
i prawdopodobnie rolnictw a m ają 
objąć socjaliści. W  ten  sposób par­
tia  socjalistyczna byłaby w dalszym 
ciągu odpowiedzialna za politykę de- 
flacji, zapoczątkowaną przez prem ie­
ra  Bluma.

PARYŻ (Obsł. wł.). W  stolicy 
Francji i k ilku innych m iastach za­
brakło mięsa w skutek s trajku  do­
stawców. S trajkujący zgadzają się z 
zarządzeniem rządu o 5-procentoweJ 
obniżce cen, tw ierdzą jednak, że 
ustalona przez rząd cena maksymal­
na 200 franków  jest zbyt niska.

W icem inister handlu zapowiedział 
utworzenie Narodowej Rady Mięs­
nej, k tóra ma się zająć rozwiązaniem 
tego problemu.

Liga Niezamężnych Małek
w obronie 200.000 starych panien

LONiłYN. W  W, Brytanii była Vj jeSt 
bardzo znącżna ■ ilość niezamężnych ko­
biet. Obecnie, .iyoheć śtrkt wojennych, 
wśród ludności męskiej rozpoczął ślę 
ruch, mający n a  eete legalizację obycza­
jową dziecka nieśłubjiefso i jęgo matki.

Ruchowi temu przewodzf d r Edward 
Alezander 'Wilson, ‘który postanowił zor­
ganizować Ligę Niezamężnych Matek. 
Jak powiada dr Wilson, znalazł on już' 
12 kandydatek, które zobowiązały się do 
współdziałania w ęltóperyinencie, w celu: 
rozwiązania zągadnienią! 200 tyejęcy 
starych panien.
"Liga nie będzie popierała nie odipowie- 

dzłainycb wybryków lub rozwiązłości 
śe(i®UąJdej, TnsW ijąte nięząmężńMo ma-ś 
Óićriy'ń«ftwa' będzie1
podstawach iinstWy/ żkwąrtej wobeć' fed- 
wokata. Skutkiem tego będzie, iż nie­
którzy żonaci mężczyźni będą mieli 
prawne obowiązki wobec dwóch kobiet, 
przy czym-ich sytuacja m aterialna będzie! 
decydującym czynnikiem.

Dr Wilson odrzucił sugestię, aby nie 
odsyłano do Niemiec najlepiej1 prezentu­
jących się jeńców niemieckich, którzy

bardzo się przydaliby w' W. Brytanii ze 
względu ńa brak mężczyzn, oświadczył 
on.; że Niemcy powinni wzspeić do Nie- 
imwbj- gdzie nad wyż ka, k o b ifr  fest: równi# 
jduża, jąk n a  wyspach brytyjskich.

Nowy ambasador RP,
wyjechał’ do Waszyngtonu

; WArSŻAWA. W dniu 18 ten. opuścił 
W arszawą udając sfę do Stanów Zjed* 

moczonych, nowomianowany ambasai* 
%  B. K  w Waszyngtonie Józef W ińif: 

żegnany. na lotnisku przez przed* 
|śtąwicię3} MSZ . S ambasadora Stand# 
.Zjednoczonych A, P, w Polsce ń. Arthur

1/ Amlwedee---WiBięćli|c8# ostartnio char^il 
jd affairśłfdl., P« w Łańdyaie, był d tieg jp  
tem Polski na obie sesje zgromadizenife 

: Narodów* Zjednoczonych, jak  i delegat®# ? 
■P#ski ^a*fc£»iferenqję pokojową w Parj^: 
j i  * If e j m ianowańy am basador, z za- 
: zajmowiH

^  e*â e "'ójny przygotowaniem 1 
oprałcoićamem matefiaiów dla rozwią^aj, 
nlj!i Za8a*ińiemia niemłec^leg© i jest aiit<#| 
rem szeregu prac w tym zakresie, w
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Historia naszych spotkań z  Czechosłowacja
Przed meczem Czechosłowacja - Polska

tflfc&i bokserski pomiędzy reprezentacjami 
i Czechosłowacji, który odbędzie się w 

dŚfita 2 lutego w Warszawie, będzie 5S wystę­
pem naszej państwowej ósemki na arenie mię­
dzynarodowej. Z Czechosłowację walczyliśmy 
dotychczas siedem razy.

Pierwszy meec odbył’się w marcu 1929.ro­
ba w Katowicach. Spotkanie zakończyło się 
zwycięstwem Polaków w, .stosunku 12:4.

Następne zawody odbyły się po roku. w Pra­
dze ezesklej. Wynik był remisowy 8:8. Lecz 
mecz ten zasadniczo wygrała Polska 10:6; a 
dwa punkty oddaliśmy- -na skutek rzekomej 
nadwagi Forlańskiego. ... ,

Trzecie z kolei spotkanie odbyło się w lutym 
19S1 roku w Warszawie". Mecz zakończył się 
również wynikiem remisowym 8:8. -

W październiku 193$ r. Polska pokonała 
Csechosłowację 10:6. Zawody odbyły się w 
stolicy Czechosłowacji — Pradze.

Ostatnie spotkanie przed wojnę pomiędzy 
Polskę a Czechosłowację odbyło się w Warsza­
wie w 1934 rokn. Zawody wygrała Polska 11 :5.

W wadze muszej Rotholc pokonał Flalę.
W koguciej Moczko II zremisował z Sasin- 

kiem.
W piórkowej Kajnar wygrał z Si czertem.
W lekkie] Sipiński nie rozstrzygnę! walki i  

Chundelę.
W półśredniej Taborek przegrał z Hrube- 

nem (w kilka lat późnić] Hrubesz, który prze­
siedl na profesjonalizm, znokautował w pierw­
szej rundzie Edwarda Rana).

W średniej Chmielewski wygrał w trzecim 
■tarciu przez K. O. z Pospieszyłem.

W półciężkiej Karpiński zremisował z Dur- 
disem.

W ciężkiej Krenz wygrał przez nokaut w 
drugim starciu z Egerem.

Zlc stosunki polityczne, jakie zaistniały w

PRAGA. W  Pradze odbyło się po­
siedzenie Komisji Programowej ho­
kejow ych mistrzostw  Europy i św ia­
ta, M istrzostw a te  odbędą się w 
dniach 16—23 lutego br. na Stadio­
nie Zimowym w  Pradze. Celem po ­
mieszczenia ja k  M jw iększej ilości 
widzów, rozbudow ane zostaną try ­
buny, k tóre w raz z liczbą m iejsc sto­
jących będą m o g ły  pom ieścić 11.000

ostatnich latach przed wojnę między Czecho­
słowację a Polskę, były także przyczynę zerwa­
nia stosunków sportowych.

Po wojnie Polska stoczyła swój pierwszy 
mecz międzypaństwowy z Czechosłowację, któ­
ry zakończył się naszym zwycięstwem 10:6. By­
ło to w grudniu 1945 roku w Poznaniu. '

Czesi przyjechali wówczas bez zawodnika 
wagi koguciej, tnajęe natomiast dwóch zawod­
ników wagi średniej. Nasze kierownictwb zrze­
kło się przysługującego w takim wypadku 
walkoweru i  zgodziło się na punktowanie 
dwóch wag średnich.
' Czarnecki pokonał w tym meczu Holovica, 
Rogalski sremisował z Navratilem, Komuda 
przegrał z Kralickiem, Sobczak nie rozstrzyg­
nął walki ze Skurdzikietn, Pisarski pokonał

Z okazji drugiej rocznicy wyzwo­
lenia W arszaw y, odbył się uliczny 
m arsz w  stolicy na  dystansie 6 km. 
W  m arszu wzięło udział 20 drużyn, 
z k tórych każda składała się z 3 o* 
sób.

Indyw idualnie zw yciężył K. S. 
„Społem" — 46,1 min. przed ZWM 
-— Praga i drużynam i OM TUR - u. 
w  klasyfikacji ogólnej 1) OM TUR 
— 38 pkt. 2) ZWM — W arszaw a — 
28 p k t  3) K. S. Społem — 12 pkt.

osób. A by ułatw ić p race foto i kino- 
reporterom , na Stadionie Zimowyip 
zostaną zainstalow ane specjalne re­
flektory o ogólnej sile 60.000 w a­
tów. Do mistrzostw  zgłosiło się do­
tychczas 10 państw , a mianowicie: 
Anglia, Belgia, Francja, W ęgry, 
Polska, A ustria, Rumunia, Szwajca­
ria, S tany Zjednoczone i Czecho­
słowacja. O czekuje się jeszcze na 
zgłoszenie udziału Szwecji i Kanady.

Cardę, Szymura wygrał z Netuką i  Klimecki 
przegrał z Kralickiem.

Rewanżowe zawody odbyły się w styczniu 
1946 roku W Pradze. Zakończyły się one zwy­
cięstwem Czechosłowacji 9:7. Było to pierwsze 
i jedyne -zwycięstwo Czechosłowacji z Polskę. 
W Mistrzostwach Słowiańskich zajęliśmy trze­
cie miejsce za Czechosłowację. W ramach tych 
mlstriostw Uzyskaliśmy następujące wyniki z 
zawodnikami czeskimi:

- Stasiak przegrał z Zacharę, Grzywocz zremi­
sował ze Strbę, Koziołek nie rozstrzygnął walki 
z Karliczkiem, Leczkowskiego Wypunktował 
Diter, Olejnik osiągnął remis z Skurdzikiem, 
Kolczyński pokonał Cardę, Szymura wygrał 
walkowerem, a Niewadził przegrał z Liwan- 
skym.

Zwycięzca w  klasyfikacji ogólnej 
O M  TUR- zdobył przechodni puchar 
prezydenta W arszaw y Tołwińskie­
go- ; i

Mecz szermierczy 
Polska - Węgry
odbędzie sie w dniach 
1 i 2 lutego w Warszawie

WARSZAWA. W  dniu .2 lutego 
miał s ię  odbyć w  Zakopanem mię­
dzypaństwow y mecz szerm ierczy 
Polska W ęgry. Zarząd m. Zakopane­
go zrezygnował jednak z organizacji 
te j im prezy u  sieb ję  i w gbee tego  
PUWF i PW  postanpwił, że mecz 
odbędzie się w  dniach 1 i 2  lutego w  
W arszawie w  sali Polskiej YMCA. 
O rganizacji zawodów podjął się 
WKS „Legia".

W  program ie meczu odbędą się 
spotkania na szpady i szable. Z uw a­
gi na w ysoką klasę szerm ierzy w ę­
gierskich, męcz zapowiada się nie­
zw ykle interesująco i będzie pięk­
ną imprezą.

Jes t to  pierwsza tęgo rodzaju im­
preza w  stolicy po kilkuletniej 
przerwie.

Najbliższe spotkanie zapowiada się bardzo 
ciekawie, gdyż, nasi pięściarze zechcę niewąt­
pliwie zrewanżować się za niepówodzenia w 
czasie Mistrzostw ' 'Słowiańskich. Zestawienie
par meczu Polska • Czechosłowacja jest już 
Wiadome i przedstawia się następująco:

Waga musza: Zachara — Bazarnik.
Waga kogucia; Strba — Grzywocz..
Waga piórkowa: Marcelać — Łączkowski.
Waga lekka: Griga — Sowiński.
Waga półśrednia: Biesak —-Olejnik.
Waga średnia: Torma — Kolczyński.
Waga półciężka: Garda — Szymura.
Waga ciężka: Lłvansky — Klimecki.
W wadze muszej stoimy zdaje się na stra­

conej pozycji. Zachara pokonał w Pradze 
Stasiaka i zasadniczo powinien walkę, z Bazar- 
nikiem wygrać.

Na ringu praskim Grzywocz co prawda stra­
cił punkt w walce ze Strbę, ale wynik był dla 
naszego, zawodnika krzywdzący. Sądzimy, że 
zwycięstwo Grzywocza w Warszawie nie podle­
ga dyskusji. Walka LeczkoWskiego z Marcelę 
jest dla nas znakiem zapytania.

W wadzę lekkiej Polska nie posiada obecnie 
zawodnika o wysokiej klasie. Wynik nieroz­
strzygnięty w spotkaniu Sowiński — Griga, 
powinien nas zadowolić.

Olejnik zawsze godnie reprezentował ko­
szulkę z Białym Orłem, wierzymy więc, że i 
tym razem nie sprawi zawodu.

Kolczyński w wadze średniej jest niezawod­
ny i  zapewne w meczu z Tormę powiększy 
ilość swych zwycięstw.

W wadze półciężkiej Szymura będzie miał 
ciężką przeprawę z, Gardę, ze względu na <>■ 
stry . sposób walki Czecha. Szymura jest jednak 
faworytem spotkania.

W spotkaniu wagi* ciężkiej, typujemy jtiko 
zwycięzcę Livansky‘ego. Polska pjestety nie 
posiada na razie zawodnika wysokiej klasy w 
tej kategorii. - ?'

W dotychczasowych spotkaniach z Czecho­
słowację .odnieśliśmy- 4 zwycięstwa, jedną po­
rażkę, a dwa raży walczyliśmy na remis. O- 
sięgnęliśmy ogólny stosunek punktów 66:46 na 
naszą korzyść.

Z E  iio jio Jb a
NOWE ZWYCIĘSTWO PIŁKARZY 

ARGENTYŃSKICH
PARYŻ. W obecności 50.000 widzów odbył 

ślę wczoraj w Madrycie mecz piłkii nożnej 
między drużyną argentyńską „San Loremzo 
Almagro“ i  reprezentacyjnym zespołem 
Hiszpanii. Argentyńczycy przeważali bardzo 
wyraźnie podczas całego spotkania, stosując 
krótkie, dokładne podania i wygrali mecz 
zasłużenie w stosunku 6:1 (2:0).

Praga przygotowała się 
do mistrzostw hokejowych świata

Do rozgrywek zgłosiło się na razie 10 państw

OM TUR zdoby ł  puchar 
prezydenta stolicy

Marsz uliczny w rocznicę wyzwolenia

P. Z. B. LICZNIEJSZY NIŻ PRZED 
WOJNĄ

POZNAŃ. Polski Związek Bokserski liczy 
w tej chwili 156 klubów, czyli przekroczył 
stan przedwojenny. Największą ilość znze- 
szonych klubów posia4%*okręg warszawski, 

•fr mianowicie 24, tuż za nim kroczy okręg 
śląski i poznański z liczbą 23. Okręg po­
morski i> okręg łódzki Liczą po 14 klubów, 
okręg gdański 12, częstochowski 11, okręg* * 1 
rzeszowski 10, okręg wrocławski 8, okręg 
szczeciński 7, okręg krakowski 6 i okręg, 
lubefeki 4.

ZIMOWE LEKKOATLETYCZNE , 
MISTRZOSTWA POLSKI 

; OLSZTYN. W nowej Zimowej Hali' Spor­
towej w 'Olsztynie odbędą się W dniach 9 i 
10 lutego br. Ogólnopolsko Mistrzostwa Lek- 
koatlętyczne. Organizacją mistrzostw zaj­
muje się Wojewódaki U|ząd WP i PW.
, W tej chwili dokonuję się w szybkim tem­
pie remontu wnętrza htuffi sportowej. Zaiń- 
stalowano już w hali "ćentralne ogrzewanie 
i oświetlenie elektryczne. Buduje się trybu­
nę dla publiczności, szatnie i  bufet. - Przy­
gotowuje się bieżnie, skocznie i rzutnie do 
wymogów sportowych. “Z&. 10 dni hala spor­
towa będzie oddana do użytku sportowców.

Zawody łyżwiarskie w Warszawie
Wrocławianin trzeci w eliminacjach 

przed mistrzowstwami świata

PZTS odbędzie się w dniu 26 bm.. w War­
szawie,

PRZED WALNYM ZEBRANIEM PZPN
WARSZAWA Na zebraniu Zarządu PZPN 

opracowano szereg wniosków, jakiż zostaną 
przedstawione walnemu zebraniu PZPN. Na 
czoło wśród nich wysuwa się projekt pobie­
rania 10% wpływów brutto od rozgrywek 
ligowych (w tym roku od rozgrywek elimi­
nacyjnych) na fundusz szkolenia juniorów. 
Niemniej ważną jest sprawa karania za­
wodników i działamy sportowych za opil­
stwo. Wniosek przewiduje dyskwalifikację- 
od 3—12 miesięcy za udział w zawodach w 
nietrzeźwym stanie.

SUBSYDIUM DLA REPREZENTACJI 
HOKEJOWEJ

WARSZAWA Państwowy "Urząd WP i PW 
przeznaczył 200 tysięcy zł dla Polskiej Dru­
żyny Hokeistów, udającej się do Czechosło­
wacji na trening do Budziejowlc, a potem 
na mistrzostwo Europy i Świata do Pragi. 
Suma powyższa ma być zużyta na ekwipu-

WAJ5SZAWĄ. W dniu 18 bni. ną Jezior­
ku Kamionkowskim Zostały rozegrane za­
wody eliminacyjne w jeżdzie szybkiej na 
lodzie: Byta toteliminacja przed wyjazdem 
naszych. repręzehtaniótf, na mijstfkostwa 
Europy (Sztokholm) i Świata (Oslo).

Tor był zalany ibodą i miał tylko obwód 
długości 150 mtr. (cały czas był wiraż o 
promieniu ściśle wymierzonym wynoszą­
cym. 24,5 mtr.). Powierzchnia lodu mimo 
Warstwy wody bardzo nośna. Wynjki eli­
minacji były następujące, 500 mtr.:

1) Kbłbarczyk Janusz —■ 45,1 sek.. 2) Ryt- 
te Czesław — 46,8 sek. 3) Terlikowski Hen­
ryk (Wrocław) — 53 sek. 14) Jarząbek —, 
54,5 sek, -. /

1500 mtr. I) Rytter Czesław — 2:42,5, 2) 
Kalbarczyk —,2:44,,3) Terlikowski ; 2:57. 
Jest to pierwsża porażka Kalbarczyka pó 
kilkunastu latach, (w kraju).

Na skutek jazdy na wirażu (tor nie miat 
prostych) zawodnicy mieli zwiększoną 
szybkość — po tłumaczy bardzo dobre cza­
sy. Łyżwiarze bardziej się jednak męczy­
li i bieg . na 10 'ty$. mtr. nie został przez 
nich ukończony. Na 7 tys. mtr. Kalbatczyk 
miał czas-13:02, a Rytter — 13:04. Po djo- 
dze Kalbarczyk na 5 tys. mtr. miał czas 
9:20. Nlturathie wynik jego na 500 mtr. 
lepszy od rekordu Polski nie będzie uzna­
ny- z powodu nieprawidłowego toru. .nek.

Jak przedstawia się sytuacja 
w pięściarskich mistrzostwach Polski

m istr zo stw a  l e k k o a t l e t y c z n e
ZRSS W OLSZTYNIE 

gOKSZTYN. W dniach; -25 i 26 stycznia br. 
wfttjdą się wÓlśżtyinie w nowej krytej hali 
l^wtowej. giówue iałstrabatwa lekkoatl-etyc.z- 
te Związku Robot-mrazych Stowarzyszeń Spor­
towych.

Wa ln e  z e b r a n ie  e z t s  o d b ę d z ie  s ię  
w  Wa r s z a w ie

. Wa r s z a w a . Komisarz Tymczasowy, mia- 
wwauy przez P trW P ’ i PW dla Polskiego 
Związku .Tenisa Stołowego inż. ob. Ostrew- 

się Z' Państwowym- t7- 
toęćęm "tri’ i W g  uatąiił, że walńe zebranie

Najbliższa niedziela przyniesie nam peł­
ną rundę bbkserskich spotkań, w ramach 
rozgrywek o mistrzostwo Polski. W grupie 
pjerwszej odbędą się sensacyjne spotkania:

Grochów—Warta, Zjednoczone—Milicyj­
ny KS i Wisła IKS.

Będzie to bodaj pierwsza niedziela, któ­
ra przyniesie. niespodzianki, gdyż we 
wszystkich spotkaniach piprwszej' grupy 
walczą ze sobą tym razem zespoły bardzo 
wyrównane.

Grochów będzie miał trudmiflrtzeprawę z 
Wartą, ale teoretycznie biorąc,' warszawia­
cy powinni mecz wygrać. To samo tisożna 
powiedzieć o meczu Zjednoczone — Mili­

cyjny] KS w którym małym faworytem są 
pięściarze Bydgoszęzy. Trudno jest prze­
powiedzieć wyniik. męczu. W ista, 1K$, 
ktdry odbldzią ślę-w Krńkowię. Wbrew- 
wszelkim horoskopom pięściarze krakow­
scy osiągnęli' szereg doskonałych wyników- 
Mimo, iż mecz odbędzie/się w Krakowie 
liczymy na minimalne zwycięstwo pięścia­
rzy wrocławskich.
V W drugiej grupie Batory zmierzy się .z 
HCP, Lublinianka walczyć będzie u siebie 
z leaderem drugiej grupy ŁKS, a w Czę­
stochowie odbędzie- -się spotkanie CKS i 
OM TUR Rzeszów.

Poniżej podajemy fąbeikę drużynowych 
mistrzostw Polskj. -

Grupa I
Grochów W-wa 3 6 # :  13

2. Mil. KS Gdynia . 2 4 22:10
3. Zjednoczone Bydgoszcz 1 2 2 17:15
4, Warta Poznań 2 2 16:16
5. Wisła Kraków 2 0 9:23,

•6. IKS Wrocław 3 0 13:35

Grupa n
1. ŁKS Łódź 2 4 27: 5
2. Batory Chorzów * 1 2 4 24: 8
3. Lublinianka Lublin 3 4 26:22
4, HGP Poznań 2 2 15:17
5.'t3KS Czę^tochówa 3 2 16:30
,6,  OM f i l i  Rzeszów 4 0 18:44

W I E C I E , ^
...Warszawski „Kurier Codzienny“ opubliko- 

wal list Edwarda Rana ze Stanów Zjednoczą. 
nych A . P. Ran zakończył karierę pięściarską 
w 1937 roku i mieszka obecnie w  Jersey City 
N. Y . Jest on ojcem dwojgd dzieci "(syna i có­
reczki). Sławny przed laty bokser, jest jedih 
nym rdzennym Polakiem, którego w  swoim 
czasie sklasyfikowano na: liście najlepszych 
pięściarzy świata. ■ Jego najlepszym ̂ okresem  
był 1932 rok, w  którym pokonał Frań%  Nekot- 
nego, K id  Kapłana i B iłly ToumseHa. Po tych 
sukcesach otrzymał on piątą lokatę na liście 
najlepszych bokserów świata w kategorii pół- 
średniej. W  Polsce Edward Ran był po raz o- 
statni w  1937 toku. Walczył on wówczas z  pięś­
ciarzem niemieckim w Warszawie, którego 
zwycięśył przez K. O.

...Mecz bokserski o druiyn&we mistrzostwo 
Polski; Zjednoczone -4  1. K . S., który ma się 
odbyć w dniu 2 lutego br. we Wrocławiu, stoi 
pod znakiem zapytania.. Jak wiadomo w dniu 
tym odbędzie się w stolicy międzypaństwowy 
męcz Czechosłowacja • Polska,  w którym wez. 
mą udział również ' zawodnicy Zjednoczonych. 
Co może być powodem przesunięcia terminu 
spotkania międzyklubowego.

...Popudamy przed wojną pięściarz stołecznej 
Legii, były mistrz Warszawy wagi piórkowi} 
„Teddy" Pietrzykowski, zamieszkuje obecnie 
we Wrocławiu. Pietrzykowski przetrwał wojnę 
w niemiechim, obozie, gdzie stracił zdrowie, a 
obecnie choruje na zapalenie płuc.

...Rekord ilości widzów nie padł bynajmniej 
podczas spotkania z udziałem Joe Louisa. Naj­
większą iłość publiczności zgromadziła walka 
Tony Zalewski — Billy Pryop, która odbyła 
się w 1941 roku w Milwaukee Wis. Spotkanie, 

,które zakończyło się zwycięstwem Zalewskiego 
przez nokaut i  zdobyciem  przez" niego tytułu  
mistrza świata wagi średniej oglądało 136000 
widzów. . •

...Pierwszy mścz Dempsey - Tunney stoczo­
ny 1926 roku u) Filadelfii znajduje się na dru­
gim miejscu — jeśli mowa o liczbie widzów  
— gdyż spotkanie to oglądało 121)000 osób.

HOKEIŚCI AMERYKAŃSCY PRZEGRY­
WAJĄ W ANGLII

LONDYN. W Anglii bawi obecnie ama­
torski zespół hokeistów amerykańskich, któ­
ry ma rozegrać z tamtejszymi drużynami ho- 
kojowymi ogółem, 9 spotkań. -

Rozegrany wczoraj piąty z kolei mecz 
między Amerykanami i Anglikami przyniósł 
niespodziewaną porażkę gościom w stosunku 
2:4. Jest to zarazem pierwsze zwycięstwo 
Anglików w dotychezaa rozegranych spotka­
niach. Ogółem Amerykanie odnieśli do tej 
pory 3 zwycięstwa, 1 remis i 1  porażkę.

PIEKARZE CZESCY JADĄ DO AMERYKI
PRAGA. Reprezentacyjna" drużyna piłkar­

ska Czechosłowacji wyje-dzie w maju rb. do 
USA dla rozegrania Miku spotkań. Po tour­
nee w Ameryce Północnej Ozesd prawdopo­
dobnie rozegrają jeszcze kilka meczów w 
Meksyku.

i BRNO. Mecz hokejowy wiedeńskiej diru- 
żyny EK Wien z miejscowym SK. Zidenice 
rekońęęył -się zwycięstwem Auetiiaków -M  
śtósumku 15:2.

PROśClEJóW.. Znaiia W Eo-lSce austriacka 
dtużyria; hokejowa ; tYieu#-?-EiaUuif Yerein 
z% Wiednia wygrała spotkanie z miejscowym 
SK Prościejów w stosunku 4:0 (1:0 1:2 2:0),

CZECHOSŁOWACJA—SZWAJCARIA 
7:4 (3:2 2:2 2:0)

PRAGA. W meczu hokejowym Czechosło­
wacja ponownie zwyciężyła Szwajcarię 7:4. 
Mecz byi prowadzony w bardzo szybkim 
tempie i obfitował w . dużo ciekawych mo­
mentów. Bramki dla Czechów zdobyli: Bozi- 
nak 2, Zabro-dsky 2, Bouzek 2 a Kbnepasek 1. 
Dla Szwajcarii bramki zdobyli: Geratnini 2, 
Delnon i Pólter po ;T.’ ,

MISTRZOSTWA ŁYŻWIARSKIE 
CZECHOSŁOWACJI

PRAGA. Łyżwiarskie mistrzostwa Czecho­
słowacji na rok 1947 zdobyli: w jeźdzde fi­
gurowej kobiet — Vraamowa, w jeźd-rie męż­
czyzn — Dedio, w jeźdizie porami — Za­
ch o vie. Mistrzostwo akademickie przypadło 
w udziale Mazakowej.

HOKEJ NA ZAOLZIU
KARWINĄ- Rozegrany tu został mecz 

miętfżówski między Polonią (KarwSaa.) « SK 
Luc.ina, zakończony. wynikiem remisowym 
2:2 (0:0 1:2 1:0). W drużynie polskiej naj­
lepszym . był bramkaisi Matejko.

O d p o w i e d z i  udakefc

Ob. R. Wagner (Żary): Dziękujemy za sło­
wa uznania pod naszym adresem. Życzymy 
owocnej pracy na polu sportowym i prosto 
my o przesyłanie wiadomości z Waszego t«> 
renu. Chętnie zamieścimy.
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Odpowiedź rządu brytyjskiego
na notę rządu polskiego z 19 grudnia ub.r.

WARSZAWA. (PAP). Rząd brytyjski 
wystosował do rządu polskiego notę, która 
zawiera odpowiedź na notę polską z dnia 
19 grudnia 1946 r.

Na wstępie sWel noty zastrzega się rząd 
brytyjski, te „nie; rości sobie prawa mić* 
szania się do czysto wewnętrznych spraw 
Polski i nie ma zamiaru ingerować w teł 
sprawie". Rząd brytyjski uważa Jednak, 
że W sprawie wyborów Polska zaciągnę* 
la peWne zobowiązania' wobec Wielkiej 
Brytanii, Stanów Zjednoczonych i Związ­
ku Radzieckiego, co uprawnia rząd brytyj­
ski do występowania wobec rządu polskie­
go z rozmaitymi uwagami.

Nota stwierdza następnie, że — zdaniem 
rządu brytyjskiego — polski mechanizm 
wyborczy posiada luki. Nota wskazuje m. 
in. na fb, że powinien istnieć odpowiedni 
system odWotań w razie Sporów wybor­
czych, oraz że rezultaty głosowania winny 

- być natychmiast publikowane w każdym 
okręgu wyborczym.,
• Przechodząc z kolei do poszczególnych 
zarzutów, przedstawionych w nocie pol­
skiej, rząd brytyjski podkreśla, że członko­
wie b. rządu londyńskiego są traktowani 
Jako osoby prywatne. „Będą oni mogli prze­
bywać w Wielkiej Brytanii tak długo, jak 
długo postępowanie ich będzie zgodne z u- 

Jwawarpi, obowiązującymi sy Wielkiej Bry­
tanii. „Prawda Jest -s- czytamy w nosie — 
że przedstawienie b. rządu polskiego kon­
tynuują swój pobyt za granicą, rząd bry­
tyjski nie może być odpowiedzialny żą to* 
co się dzieje w innych krajach suweren­
nych".

W sprawie polskich sił zbrojnych za 
granicą rząd brytyjski komunikuje w swJsj 
nocie, że niewiadomo mu, aby na podsta­
wie umowy poczdamskie] zobowiązany był 
przekazać rządowi polskiemu naczelne do­
wództwo nad wojskami polskimi; znajdu­
jącymi sie pod rozkazami brytyjskimi, 
Następnie wspomina notą o Polskim Kor­
pusie Przysposobienia i Rozmieszczenia. 
PKPR — stwierdza nota — nie ma charak­

teru militarnego, jak to już przedstawiono 
W nocie z 14. 9. 46 r, „Wyjaśniono wów­
czas *- podaje nota, — że cel korpusu jest 
w zupełności. nie wojskowy i polega ha 
tym jedynie, by umożliwić rządowi Jego 
Krójęwślliej Mości przeprowadzenie ^w po­
rządku i dyscyplinie przygotowania. jego 
członków do Życia cywilnego. Korpus jest 
ofgahiżąęja nieuzbrojoną."

Przechodząc do spraWji aktywów byłe­
go rządu londyńskiego, nota brytyjska 
stwierdza, że cześć funduszów i majątku 
polskiego, objęta jest polsko - brytyjskim 
układem finansowym, o którym mowa W 
dalszych ustępach. Inne akty, archiwa, in­
wentarze, fundusze etc., które przeszły w 
posiadanie tymczasowej komisji Skarbo­
wej, zostały przekazane przedstawicielowi 
ambasady polskiej W Londynie - względnie 
są w trakcie przekazania. Nie’ dotyczy to 
aktóW, dotyczących majątków po zmar­
łych Polakach, Oraz funduszów, przezna­
czonych na opiekę społeczna ■ i szkolenie 
Polaków. Akty, odnoszące się do mająt­
ków po zmarłych Polakach, są przędtiiio- 
tem; przewlekłych i skomplikowanych 
rozmów z władzami polskimi. Materiały, 
odnosgącr się do opieki społecznej I akcji 
szkolenia, musza pozostać w posiadaniu 
władz brytyjskich jak długo władze te 
sprawami tymi sie zajmują. Rząd brytyj­
ski zaznacza przy tym, że przyjmuje od­
powiedzialność za aktywa rządu londyń­
skiego, które dostały sie w Jego ręce w 
chwili cofnięcia uznania temu rzadoWi. 
Rząd .brytyjski nie może jednak być od­
powiedzialny za aktywa, które nie prze­
szły w jego posiadanie ani za żadne dzia­
łania b. rządu londyńskiego w tej sprawie. 
Jeżeli są podstawy do przypuszczenia, że 
pewna aktywa stały sie przedmiotem •nie­
legalnych ma&inńeii. to można wdrożyć 
odpowiednie postępowania prawne. W 
■sprawie wspomnianej wyże! polsko-brytyj­
skiej umowy .fiqańśowej, która po zawar­
ciu; nie została przez rząd brytyjski raty-. 
fikdWana, nota stwierdza, że ambasador 
Polski w Londynie został 0 ty® tiprzedzo-

Zgoda Wielkie! Brytanii
na niepodległość Burmy ale za rok

LONDYN. Członkowie delegacji Bur­
my oświadczyli,,-że w dyskusjach z bry­
tyjskim  gabinetem rozpatrzono sprawy 
natury  ogólnej. 1 Szczegóły propozycji 
Burmańczyków zostaną rozważone w 
tym tygodniu i oczekuje się, że dopro­
wadzi to do porozumienia.
• Rząd brytyjski przyjął zasadniczo pro-

W e g r y  zawierają
układy handlowe

WIEDEŃ (Obal. wł.). Rząd austriacki 
przedłożył. Sojuszniczej Radzie Kont roi. 
mej do zatwierdzenia projekt traktatu 
handlowego z ? W ęgrand.. T raktat został 
opracowany przez misje handlowe obtl 

1' krajów w listopadzie uh. roku i przewi­
duje wymianę towarów ogólnej wartości 
3,5 miliona dolarów. W układzie pod­
kreślono, że Austrią potrzebuje pilnie 
większych ilości węgla.

BELGRAD (Obsl. wł.b Pomiędzy Ju ­
gosławią a W ęgrami została zawarta 
umowa handlowa na okres 5 lat. Jugo­
sław ia będzie wywoziła surowce, otrzy­
m ując wzatniaai wyroby przemysłowe.

pozycję Burmy — ćo do niepodległości 
tego kraju, lecz ‘pozostaje jeszcze do u k a ­
jan ia  ' kwestia .terminu.,: :Proponowana 
iprżeż' TK
jako terminu wprowadzenia niepodległo­
ści Burmy, śle  została zaaprobowana, 
9 d ^ sjpr«gał^.^ttł^O(si!iąhpaa| delegację 
Burmy, że • tak nagłe oderwanie Burmy 
mogłoby spowodować fatalne skutki, 
Wielka Brytania chciałaby termin nie* 
podległości Burmy odłożyć lis rok.

Do szczegółów dyskusji włączono Za­
gadnienie obrony Burmy. Znajdujące 
się obecnie wojska w Burmie są w czę. 
ści .brytyjskie, a głównie hinduskie; są 
one zaprzysiężone na wierność królowi 
Jerzemu VI.

Delegacja burm ańska wyraziła życze­
nie zatrzymania tych wojsk pod władzą 
niepodległej Burmy, lecz rzą l brytyjski 
■nie godzi się na to, wskazując, że niepod­
legła Burma musi sama ponosić edpo- 
wiedzłąlhość „yjlóaną obronę, swoimi 
wojskami. •

Premier Attlee zaprosił" delegacją na 
(śniadanie w sobotę dp Ghęttuars, a pr?e- 
iWędni^heyj^tteie&acii Aung San będzie 
gościem lorda Mountbatten na śniadaniu'.

hy. Nota brytyjska zapowiada 
odpowiedź 'w spranie' 'pbfslntS^^WretPr 
wojennych. Następnie fióta polemizuje z 
zarzutem- rządu polskiego, odnoszącym się 
do zagadnienia repatriacji pbywa|e| pol­
skich. Rząd brytyjski (uwalą, żel ̂ o^kie; 
władze koasuterne pWtóduia^Włdkł' f a j i  
retiatriącyjnei. fewnóęzćśnie tząd brytyj­
ski <zążnacża, że z rządowych żiródet bry»j 
tyjskłch Sie" płyną: fuńdusze 'fna bropagaridd1 
przeciwko. pówfotowi .Polaków dp kjralu. ..

Przechodząc W końcu do zagadnienia 
przesiedlania, Niemców, rząd brytyjski kę>- 
munikuie, że ostatnio był zmuszony, wbrew 
Wlaśnef Woli, czasowo zawiesić akcję prze­
siedleńczą ze względu na trudności, spo­
wodowane surowymi warunkami zimy. 
Przy tej okazji 'rząd brytyjski podaje, że 
dotąd wpuści! do swejstrefy w Niemczech 
około 1.400.000 Niemców tyobec 1400-000 
Niemców, których zobowiązał się przyjąć 
na podstaude układu poczdamskiego.

Atramentem wytatuowali „iró ;kę“
gestapowskie metody w Gliwicach

GLIWICE. W nocy z 17 na 18 tam do 
Domu Akademiczek w Gliwicach wda* 
łó się do pokoju,'* zamieszkałego przez 
studentkę Politechniki, Kordelównę, kilku 
zamaskowanych mężczyzn.

Zbrodniarze zaciągnęli Eordalównę, 
która jest sekretarką miejscowego kolo 
ZNMS (Związek Niezależnej Młodzieży 
Socjalistycznej) do przylegle] łazienki, 
gdzie bezbronną dziewczynę storturówa- 
no i zbito w bestialski sposób, nie szczę. 
dząc przy tym barbarzyńskich wymy­
słów pod adresem wszystkich demokra­
tycznych działaczy.

Ukoronowaniem tego — przypominają­
cego’ metody Gestapo wypadku — było 
wytatuowanie storturowanej dziewczynie 
na obnażonych placach cyfry- „3“, przy 
czym do wykonania tatuażu użyto atra­
mentu, wskutek czego dziewczynie grozi 
zakażenie krwi.

Egipt nie chce ingerencji
w sprawy dorzecza Nilu

NOW Y JORK. A mbasador E§iptu 
W Stanach Zjednoczonych Mahmoud 
Pasza H assan odwiećlżó podsekreta­
rza stanu Bena Ache&ona i wyraził 
zaniepokojenie z powodu iil-
gerąncji Z Zewnątrz w spraw y dorze­
cza N ilu’*.

Po odbyciu półgodzinnej rozmowy 
z Acheśsonem am basador oświad­
czył:

„Mówi ślą, Ze stidańczycy pragną 
odłączyć się ' od .Egiptu i że Egipt 
przeszkadza* Sudanowi w  uzyskania 
aptóńop ii. Zastanaw iając się nad  sy­
tuacją należy stwierdzić, że brytyj- 
ezyćy ńie są upral/raieni do mzeiną- 
w iania w  im ienia Sadańczyków, 
gdyż tw ierdzenia powyższe nie. od­
pow iadają prawdzie." ,

Podkreślając, że Egipt i Sudan są 
śęiśłe ż sobą związane, am basador 
oświadcżył: „Nikt bardziej od naró-

du egipskiego nie pragnie samorzą­
du dla Sudanu, Dążenie to jest w y­
razem praw dziw ych.* uczuć narodu 
egipskiego, który  stoi ńa stanowisku, 
że ludy Egiptu i Sudami są natu­
ralnym i sojusznikami ze względów 
striitegićzbyćh, gospodarczych, reli­
gijnych i kulturalnych i nie dopusz­
czą, by posiano między nimi nie­
zgodę".

już repatriowano
5 milionów Japończyków

TOKIO, Naczelne dowództwo sił sprzy­
mierzonych na PaęyfikU' podało do wia­
domości; iż ńkpńcźyto. masową re^-^ria- 

osób, prsesiestłfHŚfych w  czaśić 'dzia­
łań wojenny eh na Dalekim Wschodzie.

Ponad ' 5 mlibniśw  Japończyków po­
wróciło 3o śwyćh siedzib, * >dd Korei za ś 
repatriowano Jpgnąd milion K^ręańczy-, 
ków. -, M R W f

Faszyści w radio mediolańskim
Siedziba terrorystów w biurach UNRRA
RZYM. — Mimo poszukiwań, wszczętych 

przez policję- włoską, ujawnia się tu w dal­
szym ciągu działalność żydowskiej organi­
zacji terrorystycznej Irguń Zwał Leumi. 1

Wczoraj Wieczorem w Wenecji ‘ policja 
otrzymała ostrzeżenie telefoniczne, że kino 
„Sań Marco" wyleci w powietrze. Kino to 
zostało zarekwirowane przez 'władze alian­
ckie. Gmach kina został na wszelki wypa­
dek ewakuowany, nie znaleziono jednak 
żadnej - bomby.

W* Padwie terroryści żydowscy rzucili 
podobną bombę naładowaną ulotkami jak 
w Rzymie, Wenecji, Mediolanie, Florencji-i 
Neapolu. Pewien miody Żyd został areszto­
wany.

RZYM. — Trzech zamaskowanych faszy­
stów Opanowało ńa pewiśfc czas stóajd*la- 
dja mediolańskiego i, przerywając audycję, 
wygłosiło przemówienie 'profassyśtięwskie. 
Dzięki orientacji jeońepę^  pracowników

Dzieci, czułe parki i rozwody
Faszystowski „tryk“ w powojennych Włoszech

Rodzina we Włoszech tym się odznacza, że 
obecnie, -mimo wojennych kataklizmów, zacho­
wuje bardziej patriarchalny kształt, niż gdzie­
indziej. I wydaje się, że bardziej, niż zrpływy 
Watykanu, zaważyło na lekkomyślnych i koch­
liwych Włochach faszystowskie wychowanie 
Mussoliniego, wzorowane na niemieckim ideale 
„trzech k .

ZAKAZ ROZWODOW
Rodzinę włoską rzadko rozbijają rozwody. 

Chociaż śluby cywilne istnieję tu oddawna, Od 
czasu zjednoczenia Italii — rozwód jest. do tej 
pory prawie zakazany. Nowopowstała republi­
ka wzniosła tę kwestię na plenum parlamentu, 
ale przygniatająca większość posłów opowie­
działa się przeciw rozwodom. Nawet komuniś­
ci głosowali za utrzymaniem „świętości mał­
żeńskiego związku". W nielicznych wypadkach, 
gdy obie strony absolutnie już nie mogą ze sobą 
wytrzymać, a mają dostatecznie dużo pieniędzy 

'*— Włosi przeprowadzają rozwód za pomocą 
zmiany... obywatelstwa, przenosząc się na Jakiś 
czas do Szwajcarii lub częściej do malej, ale 
liberalnej republiki San Marino.

Za to wśródi najuboższych, przede wszyst- 
. kim na południu, gdzie ao dziś przechowuje 

się' zwyczaj wydawania dziewczyny zamąż we­
dług woli rodziców — Włoszka ciągnie pokor­
nie jarzmo narzuconego związku przez cale ży­
cie, pogardzana przez męża, przeciążona nad­
mierną pracą.

Na północy i w środkowych Włoszech, 
zwłaszcza w dużych miastach, panuje większy 
liberalizm, lecz starannie ukryty pod piast- 
cZykiem pruderii. Małżonkowie chętnie i  często 
„odchodzą na boki", zachowują wszakże zaw­
sze pozory wzorowego stadła. Włoch — miesz­
czenia — regularnie w niedzielę idzie z nie- 
lubianą nawet żoną na spacer i do kina, w do­

m u spełnia rolę starannego i — surowego ojca. 
Dorastające i dorosłe córki muszą już ó 8-mej 
wieczorem być w domu, bo „cóżby powiedzieli 
sąsiedżi"!

W Wenecji kilkakrotne pójście do kina pan­
ny sam na sam z młodym człowiekiem „kom­
promituje" ją, a nieostrożny młodzieniec obo­
wiązany jest z nią się ożenić. Kobieta  ̂samotna, 
wynajmująca mieszkanie „przy rodzime", nie 
ma prawa przyjmować u. siebie gości, a przede 
wszystkim mężczyzn. Jeśli odwiedzi ją rodzo­
ny brat — to drzwi jej pokoju muszą być 
Otwarte. Włosi usprawiedliwiają te „przepisy" 
tym; iż wiele Włoszek — mężatek w więk­
szych miastach wynajmuje sobie pokoje wy­
łącznie dla celów „mitósBychgi a  po tym gospo­
darze ciężko odpowiadają pńżed rozgniewany­
mi mężami...

W ten sposób przeplatają się tutaj — prawo 
Surowej moralności i starannie ukrywane roz­
luźnienie obyczajów.

CZUŁE PARKI ‘ ’
Paradoksem przytej rozpanoszonej pruderii 

jest widok czułych parek; w kinach, na ulicach 
i na ławeczkach parkowych. Całują się i obej­
mują tak namiętni, że u nas na pewno wywo­
łałyby, interwencję policji. Tu jednak wszelkie 
demonstracje uczuć są tak przyjęte, że latem, 
gdy do ulicznych „pizzerii" ściągają z włas­
nym jadłem w okopconych garnkach cale ro­
dziny — panny bez skrępowania toną w obję­
ciach narzeczonych na oczach twych ojców i 
matek.

Małe dzieci, których jen tu mnóstwo, są na­
miętnie i kochane zwierzęcą niemal miłością. 
Wolno im hałasować i dokazywać, a gdy załat­
wiają naturalne potrzeby na środku ulicy lub 
w sklepie, gdzie „mamma" robi zakupy — 
przyjmowane jen to i  rozczuleniem, objawia­

nym głośnymi pocałunkami, ęzasem jednak 
„mamma" bywa w niehumorzei ł wówczas, bez 
powodu, na twarzyczkę dziecka zamiast poca­
łunków spada grad uderzeń. ’

DZIECI W DANCINGACH.
Do całowania i bicia ogranicza się cały wło­

ski system pedagogiczny. Nasi wychowawcy za­
krzyknęliby* ze zgrozą, widząc, jak włoskie 
dziecko od powijaków uczestniczy w tycńi ‘do­
rosłych. W każdym kinie można uślysźeć -roz­
paczliwy krzyk przyduszonego W tłoku nie­
mowlęcia, ' które zmuszone jest towarzyszyć 
matce w jej rozrywce. Ale już nieletnie dzieci 
patrzą'Z uwagą na ekran, na którym , rozgry­
wają się sceny, w Polsce zakazane dla mło­
dzieży do lat ijf. :

Równie często spotyka się dzieci w nocnych 
dancingach, » występy śpiewających i tańczą­
cych ó- letnich dziewczynek, wybiegających na 
estradę pośród publiczności, jrootrkajlf' się z 
hucznymi oklaskami gości 1 rozanielonej „mam­
my". Jedyną korZyje;’ jaką 'z 
wychowawczego" wynosi, .wioska młodzież, jesc 
jej'Wielka muzykalność, bo każde dziecko od 
najmłodszych lat Osłuchane jest z ińuzyką 'ope;- 
rową. Rewia i kino wszczepiają jednak „ragaz- 
zom" nieco inne zamiłowania, których nie mogą 
PO tym wykorzenić surowe kary ojców za zbyt 
późne powroty do domów.

Zima przerywa wybryki młodzieży, wnosi 
spokój do domów. Rzjuh'— miasto niezamoż­
nych Urzędników — likwiduje WijliśzoŚif 
swych rozrywek, zasypia około, y. wieczorem. 
Milknie nawet tak kochana przez Włochów 
muzyka. Podczas gdy latem rozstawione przed 
kawiarniami na ulicy orkiestry gromadziły 
olbrzymie tłumy darmowych słuchaczów — ,tef 
raz rzadko w jakiej kawiarni przygrywa mu­
zyka. Nie opłaca się angażować orkiejtry, gdy 
tak niewiele osób może sobie pozwolić na „małą 
czarną" droższą, niż za i j  lirów. Cichnie więc 
w Rzymie śpiew i szmery pocałunków, bo 
,ehłód wypędza z Pincio zakochane pary. Wró- 
.cą tu znów na wiosnę.

Krystyna Wisiura-Walska

radiostacji, który, Choć stęroryzowany, zdą­
żył przerwać połączenia^, przemówienie fa­
szystów nie. przedostało się do .eteru. Ter* 
roryści podający się te  członków „partii fa- 
szystowsko-demokratycznej", zbiegli przed 
przybyciem policji.,

MEDIOLAN. W związku z aresztowaniem 
Jeremiasza Cabotani, policja Włoska twier­
dz ir że ośrodek Jrgun -ZWei Leumi w Me­
diolanie znajduje się w biurach UNRRA i 
American Joint Distribution Commitee 
(Biuro pomocy Żydom). Personel tych biur 
jest w większości żydowski;

Wiedze wdrożyły energiczne śledztwo 
dla wykrycia sprawców zbrodniczego 
wyczynu.

UNESCO rozdzieli 
książki
pomied/y biblioteki 
/.niszczonych państw

, ‘PARYŻ W dniu 13 lutego
odbędzie- się w Paryżii konferencją, wy. 
działu odbudowy UNESCO pod prze w oal 
tltóśwętn '.ńcknka ambasady polskiej Mo­
rawskiego, mianowanego ostatnio dyrek­
torem wydziału. Udział w konferencji 
wezm ą' przedstawiciele Związków za/wo- 
dówych, organizacji kulturalno-oświato.’ 
wych, Charytatywnych, młodzieżowych *  
spółdzielni z państw, które są członkami; 
UNESCO.. ' .

Jednym z celów konferencji będzie roz­
dział książek, ofiarowanych organizacji. 
Ostatnio Stany Zjednoczone ofiarowały 
300 kompletów, ehjjjjkiopedii brytyjskiej, 
a Instytut Ćameggiego szereg komple­
tów dzieł z dziedzihy polityki między* 
■narodowej. K siążki'będą rozdzielone po­
między państw a, w których biblioteki 
zostały w . czasie w4jny najbardziej znasza 
czone.

ZŁOWILIŚMY
22.000 łon ryb

GDAŃSK. Do portu gdańskiego weszły 
dwa statki szwedzkie: „Axel“ 1 „Gu- 
nlila“, przywożąc razem 5.025 beczek 
śledzi o ogólne] wadze 778 ton.

Niezależnie od ryb importowanych, 
trwa dostawa ryb z połowów polskich. 
Według danych etatystycznych, w 1946 
roku petowy naszych rybaków wyniosły 
22.000 ton ryb,

Dla porównania podkreślamy, że w ki­
tach pomiędzy 1937—1939 wyławialiśmy 
do 3.000 toin ryb tiffcznie.

Dożywotnie wiezienie 
dla szefa wywiadu

LONDYN. A gencja Reutera dono­
si z Szanghaju, źe trybunał w ojsko­
w y w ydał wyroić na szefa w ywjfi& J 
niemieckiego na Dalekim WschoSifc.*' 
płk. Ludwika Ejhardta. Został on 
skazany na k a rę  dożyw otniego wię­
zienia.

Proces przeciwko Erhardtowi trw ał 
4 m iesiące. 20 Jego w spółpracow ni­
ków skazano iia  karę  więzienia! i 
ciężkich robót o ji 5 do 30 lat. Komi- 
śja uznała 21 p ^g rż o n y ch  Niemców 
winnymi prow adzenia b iura wywia- 
doWczegó pod nazw ą „A gencja Er- 
hardt", którego działalność skiero­
w ana była przeciwko Stanom Zjed­
noczonym i ich sojusznikom  już po 
kapitulacji Niemiec.

B yły , są  i  b ę d ą  p o ls k ie
„Prawda** o Ziemiach Odzyskanych

MOSKWA (PAP). Dziennik „Prawda" w ob­
szernym artykule, poświęconym repolonizacji 
Zjem Odzyskanych, pisze m. in.:

„Odrodzenie Polski jako państwa narodowo- 
jednolitego, jednoczącego prastare ziemie pol­
skie nad Bałtykiem, Odrą i Nysą, posiada pierw- 
szorgędne' znicżeipe dla utrwalenia pćwsżędi- 
nego pokflju i ' bezpieczeństwa. Polska przed­
wojenna" pozbawiona odwiecznych ziem pia­
stowskich na zachodzie, nie. mogła oprzeć się 
pre^t'imperializmu* Memitokiegó.

Wielkie,, zwyćięśftto ridmeckich sil zbroj- 
iiyćn,^u-BólćU' których waićż^o również Woj­
sko Polskie, wydarto prastare ziemi* słowiań­
skie ze -szponów prusactwa. Ziemie nad Bałty­
kiem,. Odrą i, Nysą, zjednoczyły się z macierzą, 
co_ znalazło odzwierciadlenie w historycznych 
uchwałach konferencji poczdamskiej.

Przywrócenie Polsce Ziem Zachodnich jest 
1 triunifem sprawiedliwości historycznej. Ziemie 
te były od wieków słowiańskie- „Prawda*! przy­
pomina, Źe dopiero w x y i l  i XVIII wieku 
Prusacy odgjralif. Polakom Pomorze i Śląsk, 
pódkreślająć, że Snawet po akcji kolonizator- 
sfeieff Hohenzollernów i po barbarzyństwach 
hitler^s»kieh-na D»lnym. Śląsku, Pomorzu Za­
chodnim i Prosach Wschodnich pozostało po­
nad r  milion Polaków. .

Traktat wersalski ńie liczył się'ż żywotnymi 
interesami narodu polskiego i nie uwzględnił 
historycznych praw Polski, do tych ziem —• pi- 
sze „Prawda*. Pod rządami sanacyjnymi. ,an-

ska miała’ stać się bazą wypadową dla Nie­
miec, a jednocześnie ofiarą, agresji niemieckiej. 
Prawo Polski. do Ziem Odzyskanych potwier­
dza nie tylko lobo-letttia historia, zdobyły ją 
krwią własną dziesiątki tysięcy żołnierzy pol­
skich.

Zwrot Ziem Zachodnich jest podstawowym 
Warunkiem rozwoju gospodarczego Polski. Do 
roku 1939 ujście Wisły wsunięte było w fełesz- 
cze niemieckie. Posiadając niewielkie, pasmo wy­
brzeża morskrego, Polska V praktyce pozba­
wiona była< dostępu do morza. Węgiel' śląski 
nie mógł-płynąć do morza rzeka Odrą, która 
znajdowała się w rękach niemieckich. Dzi| 
wszystkie te sprawy zostały roztrzygnięte.

Charakteryzując osiągnięcia polskie na Zie 
imiaęh Zachodnich w* dziedzinie, odbudowy prze 
mysłu, transportu Ł.gospodarstwa wiejskiego 
,;Prawda“ pisze dalej: 5 

„Słowo polskie i pieśń polska rozbrzmiewaj: 
1 wszędzie, świadcząc o tym/ iż te ziemie pia 
: stowskie były, są i będą polskie. Oto fakty 
| Które uznać musi każdy> kto nie zamyka oczi 
1 na tó, co. zostało dokonane na ziemiach polskie] 
gad Babykiem, Odrą.) Nysą.’ 

i Tym nędzniej i śmieszniej wyglądają usiło 
wania epigonów pokonanego imperializmu nie 
mieckiego i ich protektorów zagranicznych, w 
siłujących kwestionować polskość tych ziem" 

Dziennik stwierdzą* że za wyjątkiem agen 
MW rodzimej i międzynarodowej reakcji cal) 
nafÓd pólski z żelazną stanowczością stoi n< 
straży granie zachodnich. Wiadomo, że granici 
ta zostały ostatecznie wytyczone na konferen 
cjj poczdamskiej. Na cały świat rozbrzmiewaj] 
słowa ^generalissimusa Stalina, że Związek Ra 

i dzińękt uważa zachodnie granice Polski za osta­
teczne. Minister Mołotow powiedział jasno, ż: 
historyczne!, uchwały . konferencji poczdamski 
w. sprawie grabie Polski nie mogą- być prze? 
nikogo zmienione, prastare ziemie polskie na 
zachodzie neleżą na zawsze do narodu poi’ 
skiego.

Anglia skarży się 
na Albanię

NOWY JORK. (Obsł. wł.) Do sekretaria 
Rady Bezpieczeństwa wpłynęło pismo rzęt 
brytyjskiego z prośbą, aby Rada Bezplecze
stwa- na posiedzenia poniedziałkowym X«
patrzyła spór pomiędzy Albanią i  Wieli 
Brytanią, jaki powstał wskutek wpłynięć 
na miny i  zatonięcia dwóch angielski: 
kontrtorpedowców w cieśninie koło wysi 
Korfu w październiku ub. roku.

Albania, jak wiadomo, odrzuciła pretens. 
angielskie, a ostatnio odmówiła wypłaceni 
odszkodowania rodzinom marynarzy angit 
skich, którzy zatońęli m czasie katastrof]

', -aaasa.; a r
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N A S Z A  A N K I E T A

»Jak oceniasz „Zakazane 'Piosenki” *99
najnowszy film produkcji polskiej

Chciana na duża pokonać — 
uoęccoŹm ć  w ypadła dioda

■ Widziałem film i śledziłem wypowiedzi 
I czytelników w ankiecie. Ci ostatni ograni­

czali się prezważnie do podkreślania pew­
nych momentów z filmu, bądź w sensie po- 

i zytywnym, bądź negatywnym, ® raczej ne-
, gatywnym.

Pewnie, te  momenty .'te składają się na 
całość filmu, ale w krytyce ich możemy się 
zgubić, gdy chodzi o ogólną charakterysty­
kę filmu, tym bardziej, źe film w żadnym 

. fragmencie swym nie razi widza specjalnym 
' bezrealizmem.

Sprawa na przykład tego, bzy tak, czy 
Inaczej wyglądała rewizja gestapo,' nie. jest 

t ważna, ja myślą, źe rewizja mogła. i tak 
\ wyglądać i niejednokrotnie tak wyglądała.

Idzie jedynie o to, że charakteryzując ca­
łość, stwierdzić trzeba, źe przebogaty mate­

riał z niedawnych czasów nie został abso­
lutnie wykorzystany, a jednak twórcy fil­
mu .chcieli go wykorzystać — film bowiem 
miał pretensje uniwersalistyczne. Niestety 
musiał wypaść blado, w dwie godziny bo­
wiem nie można wypukłe i charakterystycz­
nie odmalować życik'ulicy, życia konspira­
cji, Życia partyzantki, grozy przeżycia po­
wstania, nje .mówiąc o tym, że Niemców 
ńtę oddano w. ogóle.

Za dużo chciano dać, dlatego dano bla­
do i płytko. Film nie wywołał ani dreszczu 
grozy, ani łzy radości. Jeśli nie wywołał te­
go u Polaka, nie wzbudzi zainteresowania 
u cudzoziemca, a  w żadnym wypadku, o- 
gólnie biorąc, nie da mu obrazu tego, jak 
tt nas było. Te-Żet

(PieUtM&y, nadZ fiiłm 
u d o i óće na oątiL cta&t&e

Należy przyklasnąć szczęśliwemu pomy­
słowi „Naprzodu Dolnośląskiego", który swą 
bezstronną ankietą uprzystępnia szerszemu 
ogółowi miłośników kinematografii zabranie 
głosu w ocenie rodzimej produkcji filmowe).

Krytyka szczera, przy uwzględnieniu na­
szych możliwości produkcyjnych, musiała­
by dotknąć szeregu elementów, składają­
cych sią na całość obrazu, ale na to jeszcze 
chyba za wcześnie...

Przyjemnie podkreślić, że pierwszy nasz 
film ndał się na ogół dobrze. Sam temat 
świeży jeszcze, dobrany szczęśliwie, gra ar* 

|  tystów naprawdę bez zarzutu.
Przykro patrzeć jedynie, że na tle nigdzie 

nie pokazano codziennych bestialstw nie­
mieckich (pozą fragmentem zbiorowej egze­
kucji), zbyt jaskrawo podkreślono podłą ro­
lą „granatowego policjanta", choć wiemy, 
iż w tym mundurze także społeczne jednost­
ki się kryty.

Dla nieznającego stosunków naszych w 
kraju w okresie okupacji Niemcy w tym 
filmie to „łagodne baranki", niezdolne do 

i nikczemności i okrucieństw, jakich w życiu 
l codziennym byliśmy świadkami.. Nigdzie 

też nie pokazano Wam sceny "rzeczywiście 
zakazującej śpiewania takiej, czy innej pio­
senki, a znali przecież szkopy w Warszawie 
melodie nasze, na dźwięk których krew ich 
zalewała.

Film „Zakazane piosenki" przejdzie kie­
dyś bez wątpienia do serii dokumentów-hi­

storycznych naszej tragedii narodowe). Nie 
należało zatem wykoszlawlać w nim bez­
spornych faktów, o których wie świat cały, 
że dzisiejsi tzw. przez Niemców „bandyci 
Z AK", to główni aktorzy pTzeżyć. które są 
podstawowym tematem filmu. Fakt ten ob­
niża .mocno jego wartość historyczną.

Z całości widać, że nożyce cenzora moc­
no nadszarpnęły ciągłość filmu, że niektóre 
sceny nie godzą, sią jakoś ze sobą. w kolej­
ności ich trwania na odcinku choćby jedne­
go dnia. W południe komunikat niemiecki 
przerwany włączeniem się naszych z Mazur­
kiem Dąbrowskiego i raptem „dopiero" noc 
z wściekłymi szkopami, szukającymi na sa­
mochodach sprawców tego „niesłychanego" 
wypadku, Tak długo Niemcy nie czekali 
Z poszukiwaniem winnych, zresztą pamiąta- 
iny jeszcze dokładnie jąkato w ten dzień 
było.

Pruszków stanowczo za mało podkreślony, 
gdzie choćby Jedna krótka scena rozdziela­
nia rodzin, dzieci od matek, ojców, żon od 
mężów — uwypukliłaby całą potworność 
barbarzyństwa hitlerowców, tak subtelnie 
niemal potraktowanych w tym filmie.

Całość niepotrzebnie przerywają dość czę­
ste powroty do 'atelier.

Poza. tym życzyć -tylko - należy dalszego 
pomyślnego, rozwoju naszemu filmowi, a 
scenariuszy chyba życie na Odcinku lat o- 
statnich dostarczyło wiele,

Stały mieszkaniec Warszawy, przejazdem 
we Wrocławiu: B. Jasleńczyk

ćDJuik&cuane opinie pOUUnnl pom ad cl, 
któżby, tcuoMza nOuxe (iCmy, pańskie

Zanim jeszcze „Zakazane piosenki" uka­
zały się na ekranach całej Polski, wiele już
0 nich mówiono 1 pisano. Z wielką niecier­
pliwością oczekiwaliśmy na ten film, na ten 
pierwszy po wojnie, długometrażowy film. 
Wreszcie doczekaliśmy się. (Ji, którzy mieli 
mocne łokcie lub znajomości już w pierw­
szych dniach wyświetlania „Zakazanych plo’ 
senek “ obejrzeli je i wysłuchali. Opinie i 
zdania o wartości filmu podzieliły się: jedni, 
mocno go krytykowali, inni bronili, a  jeszcze 
inni zachwycali się nim.

Niestety, ja muszę się przyznać, że po 
seansie wyszedłem rozczarowany. „Zakazane 
piosenki" nie zrobiły na mnie prawie żadne­
go wrażenia, a raczej wywarły niemiłe wra­
żenie. Film ten jest „blady". ....................

Wydaje się, że . twórcy filmu nie znają 
Niemców, że nie, stykali się z nimi w okre­
sie okupacji, wydaje się, że w czasie wojny 
nie byli ani razu w Warszawie i  że nie wie­
dzą, co się tam działo w okresie od połowy 
października 1943 r. do sierpnia 1944 r,, wy­
daje się, że samo powstanie znają tylko ż o- 
powiadanla i że nigdy nie Jechali tramwajem 
lub pociągiem.

Mimo że „Zakazane piosenki" nie są fil­
mem dokumentalnym, jednak są filmem hi­
storycznym 1 dlatego takie zniekształcenie 
rzeczywistości 1 przekręcanie faktów jest, 
niedopuszczalne.

Narzekaliśmy, że filmy angielskie przed­
stawiają Niemców głupich 1 dobrodusznych, 
a czyż cl Niemcy w „Zakazanych piosen­
kach" są Inni?...

Oto rozumiejąc treść śpiewanej ” piosenki, 
piosenki przecież antynlemieckiej, dają jesz­
cze dzieciom pieniądze. Oto robią rewizję 
w mieszkaniu podejrzanego 1 zapewne oskar­
żonego o nielegalną robotę, zachowują się aż 
nazbyt grzecznie., w stosunku do jego matki
1 nic złego nie robią jego siostrze, która póź­
no wraca do domu, Oto robią rewizję w po­
ciągu: jeden z nich bierze łapówkę, potem 
ogląda rzekome skrzypce, dziwi się, że ta ­
kie ciężkie,,domyśla się, że to słonina i na­
wet ( I ) 'ż y c z y ' smacznego. 'Oto scena w 
tramwaju: Niemiec wrzeszczy a pasażerowie

- k 1
Jak na jedwTfflm to~już ża -wiele,' abp 

przekonać nas, że Niemcy to dobrzy, głlipi 
1 poczciwi Judzie, natomiast Polacy i&h to 
buntowniczy naród, który się z nich wy­
śmiewa, który śpiewał brzydkie piosenki,

Sprzedaż nieruchomości poniemieckich
rozpoczyna się w Jeleniej Górze

JELENIA GÓRA. (Jz). Obwodowy 
Urząd Likwidacyjny przystępuje do 
sprawdzania klasyfikacji, szacowania i 
sprzedały ruchomości znajdujących się 
w posiadaniu użytkownika (meble, dy­
wany, sprzęt i urządzenia domowe, a- 
paraty radiowe itp.).

Sprawdzanie 1 klasyfikacje dokonane 
będą przez Komisje Szacunkowe, które 
z dniem 16 stycznia wyruszyły jut na 
miasto. Komisje te składają się z 2 lub 
3 osób, które posiadają delegacje służ­
bowe oraz oryginały formularzy spiso­
wych danych lokali.

Milion zfoiydi
z Dzierżoniowa
na Odbudowe Warszawy

i *W akcji zbiórek pieniężnych na 
rzecz W arszaw y spośród m iast po­
wiatowych w yróżnia się Dzierżo­
niów na Dolnym Śląsku i najbliższe 
jeg!p okolice. D otychczasowe w yni­
ki zam ykają się pokaźną kw otą 
1.039.399 zł., pow stałą z w płat p raf 

ieńwników  m iejscow ego przem ysłu, 
|  głownie w łókienniczego i rolników  

oraz z wpływóVr Z różnych impreż i 
kwest.-

Nowa wieś wzorowa
na Dolnym Śląsku

g łogów  (ZAP). Uchwałą Powiatowej 
Raiły Narodowej wieś B rr ostów w powie, 
afa głogowskim przeznaczona została na 
»leś wzorową. Z wiosną przystąpi sią do 
prac nad odnowieniem budynków 1 otwar­
ciem wylęgarni drobin oraz hodowli stad-
alków.

Sprzedaż ruchomości odbywać sie 
bedzie w lokalu Urzędu. Dokonany 
przez Obw. Urząd Llkw. szacunek ru­
chomości, a przyjęty przez użytkowni­
ka stanowi podstawę do nabycia na 
własność,

Wszyscy użytkownicy muszą posia­
dać następujące dokumenty: 1) odpis 
formularza spisowego, 2) zaświadcze­
nie Komisji Weryfikacyjne] Mieszka­
niowej, w razie nlezweryflkowania 
mieszkania — upoważnienie na miesz­
kanie i dowody osób zamieszkałych, 
3) dowody stałych mieszkańców lokalu 
(dowody zameldowania), 4) dokument 
stwierdzający, że ruchomości sta­
nowią własność.

Członkowie Komisji • Szacunkowe]

przy wejściu do mieszkania muszą o- 
kazać delegacje służbowe,'dowody o- 
sobiste, oraz odpis formularza spisowe­
go.

Wielka fabryką
pluszu I dywanów
, OPOLE (ZAP). — Poczesne miejsce wśród 
zakładów przemysłowych na Śląsku Opolskim 
zajmuje fabryka pluszu. i dywanów w Kietrzu, 
będącą jedną z największych wytwórni, tego 
rodzaju w Europie. Fabryka podlega Zjedno­
czeniu Flrzetnysłu Jedwabniczo-Oalanteryjnego 
i składa się z 5 zakładów, produkujących 
plusz, mohajer, plusz' jedwabny, bawełniany 
i meblowy. Projektuje się, że w roku 1948 
fabryka w Kietrzu przekroczy poziom produk­
cji przedwojennej.

Unieważniam zgubioną kartę majątkową 
Wystawioną w Różnem na nazwisko Kuriata 
Heronima. - ■ ■ (139)
Unieważniam skradziony dowód osobisty 
Michalski Julian Świebodzice. (137)
Unieważniam zagubione zaświadczenie R. K, 
U. Kraków Nr 2940/1V. Kłodnicki Zbigniew, 
Jelenia Góra, Długa 11. (136)
Zostały skradzione dokumenty osobiste: 
karta rozpoznawcza, karta RKU wydana w 
Bochni, zaświadczenie cechu rzeźników i 
dowód mienia pozostawionego na wschodzie 
na imię Olech Marian. (135)
Unieważniam Zagubione dokumenty tów. 

.Sołeckiego Józefa, zam. Syców (stacja): do­
wód tożsamości, wydany przez Urząd Ko­
lejowy W Kępnie, kartę rejestracyjni) ! od­
roczenie wojskowe, wydane prżez RKU Wie­
luń, . . .  . . (140)
Roboty zduńskie wykopuje Mazur Henryk, 
uL Stalowa 92. jaj . (129)

Pracownia obuwia 1 sprzedaż przyborów 
szewskich, Loboga Karol, ul.- Bolesława 
Krzywoustego 313, Psie Pole. ,  i*£8 psSj

Unieważniam skradzione dokumenty; me­
trykę urodzenia, książeczkę wojskową, ...za­
świadczenie repatriacyjne PUR, Wydane w 
Dziedzicach na nazwisko inżyniera Dawmon- 
ta Henryka. (ląs)

Unieważniam zgubioną tymczasową legity­
mację PPS nr 167 na nazwisko Bronisław 

i Burger, * -  '  ’ f i 43)

Kapusta kwaszona, ziemniaki 
jadalne, cebula
stale na skłhdzie

Powszechna Spółdzielnia
Wr c c ł a  w

ul. Tęczowa 65, Tel. 137
. . .  . (i-n

który przewoził nielegalne i zabronione rze­
czy, jak wędliny i  bimber, który dokuczał 
im choćby przez włączenie się do głośnika 
ulicznego 1 wygłaszanie fałszywych -Wiado­
mości. Polacy to zły- naród, który w fute­
rałach skrzypiec ukrywa karabiny maszyno­
we, który morduje niewinnych ludzi (M. 
Kędziorek), który w postaci policjantów bie­
rze łapówki od żydów za niewydanie ich.

Gdyby ten film stworzyli Niemcy, nie po­
trzebowali by nic dodać, ańi zmienić, aby 
Siebie oczyścić i uniewinnić, a nas oskarżyć 
i  pogrążyć.

Dinie, jako warszawiakowi, który przeżył 
w tym mieście całą okupację, a  także, całe 
powstanie 1 brał w nim udział, który siedział 
już w obozie, który pieszo chodził z placu 
Zbawiciela na Badzymińską, mając miesięcz­
ny bilet na tramwaje,, który z powstania 
uratował tylko życie •— mnie jest bardzo 
przykro, że pierwszy polski film, film, da­
jący przekrój życia Warszawy w czasie oku­
pacji, jest właśnie taki...
' „Zakazane piosenki" posiadają wiele 
jeszcze innych nieścisłości, a  nawet rażących 
bezsensów.

Pożegnanie córki z matką. Gdyby wszyscy 
powstańcy czekali na pierwsze strzały, aby 
Się udać na wyznaczone placówki, tó któż by 
rozpoczął powstanie?

W mieszkaniu odbywa się rewizja, a dom 
Jeśt nieobstawiomy; troje młodych ludzi stoi 
pód tym domem 1 rozmawia, a nikt ich nie 
niepokoi.

Albo przed Filharmonią grająca orkiestra, 
której nikt nie rozpędza — i tyle innych.

Pomysł Redakcji „Naprzodu Dolnośląskie- 
go", aby ogłosić ankietę na temat „Zakaza­
nych piosenek" i  dać ludziom możność wy­
powiedzenia się o wartości tego filmu, a  
także drukowanie, tych wypowiedzi trzeba 
uznać za bardzo szczęśliwy.

Ankieta ta jednak osiągnęłaby tylko wte­
dy swój właściwy cel, GDYBY.DRUKOWAL­
NE OPINIE O FILMIE PRZESTUDIOWA­
LI DOKŁADNIE Cli, DZIĘKI KTÓRYM 
MAMY „ZAKAZANE PIOSENKI", I  Ol, 
KTÓRZY TWORZĄ^NOWE POLSKIE PIL­
MY, LUB MAJĄ PODOBNE ZAMIARY.

1. Strona techniczna i artystyczna filmu: 
te dwie strony byłoby można nazwać dobry­
mi, gdyby nie to ciągłe przerywanie ciągło­
ści filmn, gdyby *ni6 to ciągłe wracanie dio 
atalier. Takie przerwy i rozmówki mogą 
mieć miejsce w filmie — reportażu, lub w 
filmie naukowym. Nigdzie więcej. Zdjęcia 
często słabe i niewyraźne, czasem zbytecz­
ne. Gra aktorów: Łapińskiego 1 Kumakowi- 
cza przekonywującą^ Duszyńskiego i  Szaflar- 
Sklej — bez zarzutu.

2. Czy sposób...: o tym obszernie powie­
działem już wyżej.'")

3. Znaczenie propagandowe i  wychowaw­
cze filmu: dla nas „Zakazane piosenki" nie 
mają żadnego meczenia propagandowego; 
mogą go mieć tylko dla Niemców, gdyż 
przedstawiają ich w dobrym Świetle, a  nas 
w. dym. Znaczenie, wychowawcze, z powodu 
zniekształcenia rzeczywistości i przekręcenia 
faktów jest także żadne. A szkoda...

Nie żałuję, że zobaczyłem „Zakazane pio­
senki", ale drugi, ,rą^ nie chciałbym widzieć.

Z. J., Jelenia Góra

Oskarżeni o napad przed sądem
JELENIA GÓRA (Jz). Przed sądem woj­

skowym W Jeleniej -Górze stanęli 14 stycznia 
czterej oskarżeni o napad i  rabunek z bronią 
w ręku. Są to: Mazur Winiarski Yhf
i  i ł. Muzyka (lat 20) zamieszkali w Kamien­
nej Górze i Borek (lat 27) zamieszkały w Nor' 
Weja W aupow iai,Jelenia Góro,.,

Sąd wojskowy Sądził oskarżonych tylko za 
posia.4ani&brom.--i w- wyniku rozprawy skazał: 
Mazura na i i  ‘lat więzienia, Winiarskiego h a  
6 lat, Muzykę na to  łże i Botka na 6 lat. ' 

Następnie ci sami Oskarżeni stanęli przed 
Sądem Okręgowym, który 1 powtórnie rozpa­
trywał oałą sprawę. Przebieg napadu był na­
stępujący:, w Nowej Wsi mieszka zamożny den­
tysta, Niemiec. W te j samej miejscowości miesz­
kał oskarżony Borek,

500 zweryfikowanych
w Grodkowie

GROfiKOW (ZAP) — Powiat grodkow-- 
ski należał' do paru  silnie zniemczonych 
powiatów zachodnich śląska Opolskiego, 
n a  których n u rt rodzinnego życia pol­
skiego został brutalnie zdławipny .wysił­
kiem zaborcy. I . t u  jednak germanizacja 
nie dała całkowitego wyniku i mimo cai. 
tego nacisku ostała się część elementu 
połskiegó. -

W -ram ach zakończonej’ju ż  w-{tówiełćfe! 
&kcji.weryfikacyjnej uznano za Polaków. 
500 miejscowych-. Opolan. Oczywiście 
ąnaezną większość ludności powiatu s-ta - 
nowi element' napływowy; repatrianci i 
przesiedleńć|!. W ciągu listopada osiedlo­
no w. powiecie, dalszych 56 rodzin, przy­
byłych głównie z pobliskiego powiatu 
strzeleckiego. ’Z tego T> rodzin otrzymało 
indywidualne gospodarstwa ,poniemmc- 
ikie’ z ‘ cż#cid#ó zniszczonymi •’ ząhiidó#ąi 

liami, reszcie ;żaś przydzielono• działki 
parcelacyjoe. •

wanegó, postanowikgo obrabować. W  tym celu 
skomunikował się Z Mazurem, który przyrzekł 
zdobyć odpowiednią ilość rewolwerów. Do tej 
dwójki doszli jeszcze Muzyka i Winiarski.
; Wspólnie omówiono plan działania. Mazur 
wypożyczył o d ' Malinowskiego, u którego 
mieszkaj 4 • rewolwery, za co miał zapłacić ty­
siąc zł i tak uzbrójaii poszli „flą robotę". »Wi- 

; Marski-i'Muzyka zapukali do mieszkania, któ^ 
re otworzyła im cófka dentysty. RUcbem oka­
zali ból- zęba- i zostali; wpuszczeni do gabinetu..

Wchodzącego dentystę sterroryzowali rewol­
werami i kazali rour siadać,, następnie zebrali 
wszystkich domowników razem w  tym gabi­
necie. Do pilnowania-ich pozostał Muzyka. Wi­
niarski natomiast ząwolal pozostałych na zew­
nątrz Mazura i Berka i wspólnie , wszyscy 
trzej wzięli się dó“ plądrowania, całego miesz­
kania. Wybieranie-ćo' lepszych rzeczy z Ubra­
nia i .garderoby, |szykańie ' pieniędzy trwało 
półtorej godziny. , ™

Wychodząc z “dużym łupem nastraszyli 
Niemców, że, jeśli zameldują milicji o  napa­
dzie, to wysadzą dom w powietrze, bo oni są 
partyzantami i jest ich 2<s*cu. Piątego dnia- 
wszyscy oskarżeni- zostali aresztowani przy. 
czym Malinowski -zdołał uciec.
I; Sąd, wziąwszy pod'uwagę odegrane w napa­
dzie roje, skazał: Męzura na 8 lat więzienia, 
Winiarskiego i Muzykę po pięć lat i Botka na 
f  .lat,. ' .

Oskarżony Mazur .jest z zawodu tokarzem 
precyzyjnym i pracował kiedyś w fabryce bro­
ni, oskarżony _ Muzyka posiada licealne wy­
kształcenie, Winiarski był komendantem stra­
ży przemjrsłowej, Borek to rolnik.

Teatr Ludowy dziada
ZĄBKOWICE fet,. (ZAP). Mieszkańcy 

m iasta Ujrzeli jg  tych dniach kom edią 
Rnmąna Niewiapowicza pt. „Gdzie diabeł 
nie może" w .wykonaniu EQiejscow-egtri 
Teatru Ludowęgg^,7

Z a r x a d  S ło u n ty  <PoIsGieJ Ź e f t u f i  t ia  Odrse 
otw iera dn ia 15 lutego 1947 r. dw utetnią

Szkołę Żeglugi Śródladoiuei we Wrocławiu
* (UlydmSałtnnS (Vawtjacy/tiym I ttfóefcamcsngm
N auka w  szkole i in ternat (ograniczone ilość miejsc) są bezpłatne. 
W arunki przyjęcia: Świadectwo ukończenia 7-jniu k las szkoły 
pow szechnej, dodatni w ynik  egzaminu konkursow ego, w iek  14 — 
18 la t w łącznie, dobry stan  zdrowia.

P odan ia ,b  p rzy jęcie  do szkoły należy  k ie ró w ć  do Zarządu 
Głównego Polskiej Żeglugi n a  O drze —  R eferat SzkolenioWy 
(W rocław, Klęczkowska 50) do dnia 5 bitego br. Db podania na- 

\ l e iy  dołączyć : życiorys, m etrykę urodzenia, św iadectwo ukończe­
n ia  7-ej k lasy  szkół pow szechnych lub św iadectwo innej szkoły 
o- tym  sam ym  poziomie, dowód lojalności, 2 fotografie.

M łodzież, k tó ra  złoży podania o p rzyjęcie do^sźkoły w  przew i­
dzianym  term inie, w inna zgłosić się na  egzam in jjraz  badanie le ­
karsk ie  i psychotechniczne w  dniu 6 lutego by. o godz. 8-ej rano  
w  Zarządzie Głównym Polskiej Żeglugi na  O drze w e W rocław iu.

CBNY OGŁOSZEŃ; Ogłoszeula drobne po 10 *ł za wyiaz Poszukiwania rodzto I pracy pc ó zł., reklamowe IS i i  W tekśtle 29 zł., tłustym drukiem 100*/, drożę) W numerach świątecznych 50V, drożał. „ . I T "
krotnych ogłoszeniach -  rabat Nekiofogf 1 urzędowe -  !5»/. rabatu Za terminowy druk ogloszeó Admłnlstrecte nie odnowlada. ,  Y '  arozej. Przę wjelo-

Odbito w Zakładach Graficznych Spółdzielni W ydawniczej „W iedza" we Wrocławiu, ul Wierzbowa 3(L

Redaktor Mgr Bronisław Winnicki ■ F  1 5 9 1 4 Wydówca Spółdzielnia Wvrlawn
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Jeszcze o sprawie autochtonów
Nie chcemy, by Niemcy stali się Polakami

Cieszą mnie niezmiernie głosy „Wolnej. 
'T rybuny11, dotyczące ta l ( ,  ważnej, tak  po­
pularnej obfg^ię fp raw y  autochtonów ,i nie 

t  autochtonów;. /  s  '■’(
. Tym bardziej, że sam mogę zaliczać się 

do ąutótchtÓnów, jako sńejśzkająęy od dzieci 
ka na tym terenie.; Dlatego kwestię tę intę- 

.- ife u ją  m nie specjalnie.
' Bo’ o co się tu  moi panow ie „kł6ęi£“. Po­

lacy dawno zamieszkali n a ' Śląsku są auto­
chtonami. Natomiast .Niemcy, starający się 

t  o  obywatelstwo polskie, podając się za i,au­
tochtonów11 — autochtonami nie są i n igdy 
nie będą. To b y  obrażało, a  co- więcej, szko­
dziło nam, prawdziwym autochtonom. 

i W szyscy zgodnie oceniamy wartości 1 za­
sługi autochtonów,. To ju l  ustaliliśmy. O  
tyin dziś mówić pie będziemy.

Uzgodnijmy tylko druga stronę medalu:
1 niebezpieczeństwo nięmipekie. Jestem  pe­

wien, że też dojdziemy cło. p.orozumienia. W  
jednym ze swpich przemówień sam premier 
Osóbka-Morawski zwraca iw a g ę  na niebez­
pieczeństwo łiiemieckie '“W ' naszym kraju, 

i--chyli ■ jasnyiń je s t^  żń) nfe: możemy Niem- 
9  ców dopuszczać' do- w nętrza > naszego orga-
- nizmu. , • -A.-. , , .
'  Nie ma chyba na Ziemiach Odzyskanych 
B Polaka, który by  nie potrU ® 'przytoczyć j a  ­

skrawego przykładu* podszywania się Niem- 
v ców pod polskość (jiiż świadomie nie uży- 

wam słowa (autochtonów",nawet w cudzy­
słowie).

Oto choćby rozprawa--w sądzie, jak  to 
W era Zakman, starając się  o obywatelstwo 

;. polskie, przechowuje w  łóżku „Mein Kampf11 
; i" niesłusznie skarży -zasłużonego Polaka.

Ja k  jeden z mieszkańców Karłowic zna­
lazł w  czasie porządków1 pod szufladką śto- 

; lika nocnegp dokumenty Niemca Zlaji. Dó- 
ij kumentów nie zniszczył.. Za jakiś czas zja­

wia się ob. Ziaja j  legityipując się obywa­
telstwem polskim. (() żąda zw rotu mieszka­
nia. ■ •

^  T u -ju ż  Po lak -n ie wytrzymał i Ód razu 
«./kropną) szwaba w  zęł^y, a  potem pokazał 
 ̂ znalezione w. stoliku- dokumenty. Pewny 

apsuffile l* i3 ^ 4 -c ó -^ Ia k ^ '% tti ł tt . ''2 w f fi ',,'^0fę-:'
-  -cej się nie pokazał.. A le -to  szczęście, że 

• zachowały się jego dowody. ,:A ^gdyby -ich 
. nie było?

i  Właśnie takich wypadków jest duło. 
Niemiec s ta je s ię  Polakiem. Ty wiesz, czu­

jesz, że to  szwabska kanalia, nie masz Uff 
to  dowodów, a  Niemiec panoszy się jako 
Polak, gdyż otrzymał obywatelstwo i właś­
nie miano, „autochtona", choć był t tylko 
Niemcerii.
j Z drugiej strony m y wiemy, że są  gałę­
zie pracy, że są Obszary kraju, gdzie muszą 
być jeszcze zatrudnieni Niemcy. My wiemy 
również, co to  znaczy polityka. Nieraz 
trzeba' iść n a  kompromisy- Ale tam, gdzie 
można, niech Niemcy w yjeżdżają od razu. 
My rządźmy nimi, a  nie oni nami. 
i My. nimi kierujmy. Obsadzajmy nimi ta­
kie wsie i gospodarstwa, jakie my chcemy, 
a nie żeby oni odbierali nam mieszkania 
i siedzieli nadal np. we W rocławiu, gdzie 
są nam zupełnie niepotrzebni.

A  nad prawdziwymi autochtonami musi­
my rpztoczyć znacznie większą opiekę niż 
dotychczas. Opiekę m aterialną i wycho­
wawczą. Musimy im pomóc, aby w naj­
krótszym czasie nie różnili się niczym od 
Polaków z Polski Centralnej, aby poznali we 
właściwym stopniu j ęzyk . i historię Polski.

W  każdym w ypadku jednak m iejmy kon-

Okręgowa Dyrekcja Kolei Państwowych 
wprowadziła pewne zmiany w obowiązują­
cym rozkładzie jazdy.

Zostały skasowane pociągi: do Radomia,
odjeżdżający ze stacji Wrocław Nadodize o 
godz. 8.30, a  powracający do Wrocławia o 
godz. 13.47; jak również pociąg Nr 503/504 
Warszawa—Kudowa Zdrój.

Jednocześnie dokonano pewnych zmian w 
kursowaniu pociągu pośpiesznego Warszsu- 
wa—Jelenia Góra Nr 504/502.. Będzie on 
kursował w poniedziałki, środy, piątki i so-

M ie jsc e  
1 dla inwalidy

Jeszcze zdaje się nie przebrzmiały 
triumfalne marsze naszej zwycięskiej 
armii, aż pod Berlin zdaje się nieść 
echo odgłos żołnierskich kroków , od­
głosy walk, jęku rannych, a  już za­
pomina społeczeństw a nasze o tych 
nieśm iertelnych bohaterach, za na­
szą wolność.
* N ie ma dzisiaj rodziny w  Polsce, 

k łóraby w  walce z hi,tł.ęrówskim oku-: 
pantem, nie miała swojego bohatera 
bądź to  na dalekim froncie, walczą­
cego pierś o pierś z wrogim najeźdź­
cą, bądź w dalekim obozie koncentra­
cyjnym  za pracę ta jną  przeciw oku­
pantowi.

Najobficiej lała się-krew  łych bo­
haterów  naszych — ojców, mężów, 
biaci, sióstr — na w szystkich fron­
tach  świata.

Czy zdajemy sobie spraw ę z ogro­
m u poświęcenia tych bohaterskich 
naszych żołnierzy!

Czyż społeczeństwo nasze, k tóre 
znalazło swój Chleb, powszedni na 
odzyskanej ziemi Piastów, chodź na 
chWilę pomyślało o tym, że ziemię 
tę zdobył żołnierz nasz krw ią i chw a­
lebną blizną? ,

Że to on niósł na końcach bagne­
tów  — i w iózł na  czołgach wólność 
tym  setkom tysięcy więźniów z obo­
zów koncentracyjnych?

Dziś odszukaliśmy rodziny nasze, 
a  w  cieple domowego ogniska za­
pomnieliśmy cośmy winni . tym 
w szystkim  okaleczałym  żołnierzom 
naszym  — inwalidom. 

f Dziś inw alida potrącany i popy­
chany, o kuli, stoi na stopniach tram ­
w aju, bo nie ma dla niego m iejsca 
w wozie. / Ten, k tó ry  na dalekich 
frontach św iata w  Walce o n iepod­
ległość naszą dał maksimum ofia­
ry  ze siebie, m a przede wszystkim 
niezaprzeczone praw o do Polski, a 
my — mamy św ięty obowiązek dba­
nia  o niego.

M iejsce w  tram w aju d la  inwali- 
• dów! M iejsce w  pociągu dla inw ali­

dów! Pomóc m u w ejść, z serdeczną 
troską dla niego, a  w  każdym  inw a­
lidzie widzieć tego, k tó ry  w  usunię­
ciu z ziemi naszęj śmiertelnego w ro­
ga nie zawahał się tak  obficie kre*W 
sw oją przelać.

M iejsce d la  inwalidy!
Skalska Rene

trolę nad ^misweapfećzaMww*.'. 
nie rozłazi się po całym terenie, jak  pod-, 
stąpnę pluskwy. Bo w tedy nie będziemy 
się ipnglidziw ić oburzeniu Polaków, mówią- 
cyelĘ „jak fp się dzieje, że Niemćy f  u  nas 
mają przywileje11.
I Difżą rolę. m ają tutaj do spełnienia komi­
sje weryfikacyjne. Ja k  już poprzednio za­
znaczył m gr W ierzbicki, każdy wypadek 
trzeba rozpatrzyć indywidualnie i b. ostroż­
nie. Przy każdym trzeba się zastanowić, czy 
uznanie danego osobnika Polakiem przynie­
sie nam więcej korzyści czy szkody.

Bo. nie zapominajmy, że Niemiec to  nasz 
jedyny wróg. M y —cośmy tu z nimi spę­
dzili. całe życie, wiemy o tym  najlepiej. I 
dlatego. tym bardziej chcemy, się ,qd nieb 
odgrodzić raz na zawsze.. Zdwoimy wysiłek, 
dołożymy wszystkich starań, byśm y sobie 
(lali Tadę4 na Dolnym Śląsku całkięm bez 
Niemców — jaw nych j-ukrytych)

{ T o . je s t  życzeniem i 1 pragnieniem wielu, 
wielu mi podobnych i  w szystkich rzetel­
nych Polaków. M gr Siło

KLIN klinem

Wschodniaopowieść

Częściowa zmiana rozkładu jazdy
boty, odjedżając z Wrocławia Nadodrze o 
godz. 5.45, a przyjeżdżając doJeieńiej Góry 
o godz. 10.02.

Uwaga studenci WSH!
Kandydaci na m  rok studiów Wyższej 

Szkoły Handlowej wę Wrocławiu winni zgło- 
śić się w piątek 24 hm. o godz. 15 w gmachu 
Wydziału prawnego przy ul. Ufcszulanek 
22/26 pokój Nr 11 celem omówienia warun­
ków studiów.

Profesorowie Uniwersytetu Wrocławskiego
radzą nad zagospodarowaniem Dolnego, Śląską

WROCŁAW (ZAP). -Z, inicjatywy .Wy­
działu- Przyrodniczego Uniwersytetu Wro­
cławskiego w regionalnej Dyrekcji Plano­
wania Przestrzennego odbyła się-.koalę- : 
rene ja w. której wzięli udział liczni profe­
sorowie Uniwersytetu, ^^Jereńoja dótf- 
czyta ścisłej współpracy profesorów, per­
sonelu naukowego i zakładów Uniwersy­
tetu : w zakresie spraw gospodarczych, 
rolnyphi klimatelogiiczpyęh, dęmografi®- 
ttych. i  ^unych, jakie wysuwają’ Się -.w 
sprawach Reg. Dyr, Plan. Przestrzen­
nego nad przygotowaniem planu zagospo-

Egzaminy
do szkół wyższych

Państwowa Komisja Weryllkacyjno. 
Kwalifikacyjna dla kandydatów do szkól 
wyższych przy Kuratorium Okręgu 
Szkolnego Wrocławskiego zawiadamia 
zainteresowanych, jg egzaminy na 
wstępny i I rok stndiów w szkołach wyż­
szych rozpoczną się we czwartek, dnia 
23 stycznia 1947 r„ o godzinie 8.30, w 
Państwowym Gimnazjum i Liceum dla 
dorosłych, ul. Poniatowskiego 7/Si.

Kandydaci winni przynieść ze sobą 
przybory do pisania.

darowoinia Dolnego Śląska. Wysunięto' 
cały szereg aktualnych tematów, które 
zostaną, w najbliższym czasie opraco­
wane.

Nowe trudności
na poc?cłe

Przy wyładowaniu i  ładowaniu ambulansów 
pocztowych w składzie poszczególnych pocią­
gów na dworcu kolejowym Wracław-Główny, 
tutejszy Urząd Pocztowy Nr 2 napotyka na ko­
losalne trudności w postaci uszkodzonej win­
dy automatycznej. Średnio na dworzec przy­
chodzi 24 pociągi w ciągu doby, których za­
wartość w Rości około 10 tysięcy paczek, wagi 
od 5—20 kg  kążda, muszą pocztowcy wskutek 
uszkodzenia windy przewozić na wózkach do 
magazynów.

Jeżeli weźmiemy pod uwagę określony cz.a« 
postoju pociągu, można sobie Wyobrazić w ja­
kich warunkach ekspediowana j.est przesyłka 
pocztowa w dodatku, że na załadowanie jed­
nego ambulansu- przypada na Wrocław około 
13 wózków.

Żył raz bardZO dawno kalif. Pewnego 
ania kalif ten doszedł do przekonania, 
że należy .zostawić potomności pamięć 

:t ’żyńóyf.\ Wezwał ■ więc wielkie- 
górwezyra^i Kazał m u sprowadzić rmj- 
większych uczonych swego kraju, aby 
ipisałi historię jego $y£ig. A, jjęgp yrięf-* 
kich , czynów. TymczwSm' MHP &yjl J a ­
szcze człowiekiem fyardzp młodyin i żyl 

: tylko sławą czyijjiw' swego wielkiego. 
Ojcę i tym, że  naród wiedział, iz k a l if  
jest pomazańcem Allaha.

Uczeni. Byli bardzo wystraszeni.. Nie 
chćieli pisać kłamstw, bo prawdziwy 
uczońy brzydzi się kłamstwem, g wie­
dzieli, że prawda będzie ich kosztowała 
życie, gdyż kalif był bardzo zarozu- 
miały. 1

Pisali długo i męczyli się ^'okrutnie,1 
Żeby z ubogiego w  wielkie wydarzenia 
żydia kaiiła Wyćisnąć Cośkolwiek; ale 
im' nie szło. Gdy więc kalif Zniecierpli­
wiony kazał Ich wezwać do siebie, szli 
z wielkim lękiem w sercu. Jeden po 
drugim czytał swoją historię kalifowi? 
władca słuchał z coraz większym obu­
rzeniem, bo W każdej historii była mo­
wa ó czynach ojca kalifa i jego przod­
ków, a słowem nie wspomnjmo o jego 
yrłdśąych c zyn a c h W śp je k ł0 ć  kalita 
nie miała granic. Jeden po drugim da­
wali uczeni swoje, głowy, kąty. »

Blady straeh padł aa udżbnych W.)«g< 
tym kraju. Kalif zapowiedział, że. w y­
tnie ićh wszystkich do jednego, jeżeli 
nie opiszą jego czynów. - 

Wielki wezyr miał bardzo piękną 
córkę, która pokochała pewnego bar­
dzo uczonego i mądrego młodzieńca. 
Ten to młody uczony przyszedł do wiel­
kiego wezyra i oświadczył mu, że na­
pisał dzieje kalifa i gotów jest prze­
czytać je władcy. Nic nie pomogły łzy 
i gorące błagąpig dziewczyny, ani, pers­
wazję je j ojca; postanowienie odważ­
nego młodzieńca było niewzruszalne.: 

Przenikliwym11 wzrokiem przeszywał 
okrutnik młodego uczonegó, gdy. ten 
spokojnym gfosem czytał swojii histo­
rię. W  m iarę. czytania coraz bardziej 
rozjaśniała się ponura, nalana twarz 
kaliia. Wreszcie,, gdy^ uczony skończył 
czytać, halli Uściskał gó serdecznie, ka­
zał ggf hojnie1 obdarować złotem 1 ko- 
sztoy/ńyrńi siatami i uczynił go swym
piZyjdCielęhi. ̂  f

Wszyscy, którzy słyszeli historię mło- 
deao uczonego byli zdumieni.

ć** Jak t o m ó w i l i  —  przecież tyś 
nie napisał absolutnie nic innego, jak

OGŁASZAJCIE SIĘ 
W

„NAPRZODZIE DOLNOŚLĄSKIM"!

W pałacu barona niemieckiego 
harcerze odnaleźli zrabowane
obrazy polskie Ł

WAŁBRZYCH. Dwóch harcerzy z 13 dru- 
żyhy harcerskiej, przybyłych na obozy zi­
mowe na Dolny Śląsk i  ulokowanych w daw­
nym pałacu, barona von Seidlitza we wsi 
Chcjćai, pow. wałbrzyskim, odkryło wśród 
stosu rupieci 6 portretów, pochodzących z na- 
łacu Wilanowskiego, Muzeum warszawskiego
i pałacu Prezydium Rady: Ministrów- 0
kryciu tym zawiadomiono niezwłocznie na­
czelną dyrekcję Muzeów 1 Ochrony Zabyt­
ków w Warszawie, która wydała już odpo; 
Wiednie zarządzenia sprowadzenia odnalezio­
nych dzieł sztuki..

ZMIANA DOTYCHCZASOWEGO ZARZĄDZENIA
Co wolno ju ż wywozić z  Dolnego Śląska

W  ostatnich dniach zaczęło obo­
w iązywać na Dolnym Śląsku zarzą­
dzenie M inisterstwa Ziem O dzyska­
nych dotyczące legalnego wywozu 
z Ziem O dzyskanych artykułów  co­
dziennego użytku bez specjalnego 
zezwolenia władz.

W  myśl zarządzenia nie kwestip- 
nuje się wywozu odzieży i bielizny 
o ile ilościowo nie w ątpliw e jest, że 
służy do osobistego użytku  przewo­
żącego, bielizny pościelowej i samej 
pościeli w Określonym stosunku do 
zarządzenia, przedmiotów normalnie

używ anych w  czasie podróży itp.
Jednocześnie zezwala się na legal­

ny wywóz gotow ych w yrobów  kon­
fekcyjnych i włókienniczych za w y­
jątkiem  dyw anów  bieżącej produkcji 
co do których w arunkiem  wywozu 
jest dołąpzenie do listu przewozowe­
go faktury zakładów produkujących. 
Dozwolono wywozić także ziemio­
płody, ich przetw ory oraz wszelkie 
artykuły  spożywcze, papier, w yro­
by przem ysłu papierowego, druki, 
w ydaw nictwa i książki, fajanse, 
szkła, kryształy, kam ienie wszyst-

Imprezy artystyczne na pomoc 
dla gospodarstw z parcelacji pofolwarcznej
Z inicjatywy i staraniem Rady Społecznej 

Osadnictwa- Spółdzielczo-Parcelacyjnego Mini­
sterstwa Z. O. w końcu stycznia lilb w pierw­
szych ' dniach lutego 1947 odbędzie Się w 
Warszawie wieczór „Pieśni' i muzyki", na któi 
ry się złożą: 1) słowo wstępne, 2) odczyt pod 
nazwą „Życie Podhala", który wygłosi Stani­
sław Mierczyński, znawca- muzyki, tańców i 
pieśni góralskich ] inne,'poprzedzone ustępem 
wybitnego muzyka Karola Szymanowskiego, a 
ilustrowane' przez Zofię Stryjeńską. Odczyt ten 
będzie ilustrowany śpiewem, tańcami i muzyką 
górali tatrzańskich, którzy w tym celu przy­

będą z Podhala do Warszawy w swych, barw­
nych- strojach i zpi swoją kapelą.
|  3) Trzeci punkt „Wieczoru" będzie stanowił 
koncert symfoniczny połączonych orkiestr woj­
skowych i cywilnych,, wreszcie 4) punkt czwar­
ty i,o s ta tn i.te j imprezy stanowić będą chóryl 

Dochód z , powyższych "Występów jest prze­
znaczony w całości na pomoc doraźną dla 
osadników w-'świeżo powstałych- i wciąż po­
wstających osadach na gruntach pofolwarcz- 
nych Ziem Odzyskanych. Pomoc ta musi być 
przeprowadzona jak najrychlej przede wszyst­
kim w żywym i martwym inwentarzu, któregc 
brak jest tam wprost katastrofalny.

tęsrzm  co tameł poióżyli swe głowyt 
i  ty  nie podałeś anlJ jednego wielkiego 
czynu kaiiłd.

■■— Tak, to prawda. N ie mogłem po-, 
dać tak samo, jak moi błędni poprzem  
nicy, bo tych czynów nie było. Ale 
Semika: polega tn ię ' n a ’ iifyi, co się na- 
' pisze, ‘łyżko jltk"-nę ''ifaplfeze, - Oni prze- - 
milczeli, że on żył, a la napisałem,' że 
to wsfystkb działo się., za jego życia 
tylko dlatego, że dn jest pomazańcem. 
Ałlahd. . Pieron ‘

kich gatunków  i wyrobów, artykuły 
budowlane, cement, wapno, gips, ce­
gły, dachówki, dreny, smołę, pak, 
nawozy sztuczne, produkty przemy­
słu chemicznego i rafinerii, jak  kwas 
siarczany, kw as solny, benzol, tio- 
koi, sól glauberską, arszenik, minię, 
biel ołowianą, karbid i świece.

Zarządzenie przew iduje w dalszym 
ciągu w ywóz ż Ziem Odzyskanych 
artykułów  produkcji PMS i- PMT w 
ilości nieograniczonej z tym  jednak, 
że wywóz może nastąpić tylko w 
opakowaniu zwrotnym monopolo­
wym. W yroby hutnicze jak  surówkę, 
stal, blachę, rury, szyny itp. można 
wywozić pod warunkiem  dołączenia 
do listu przewozowego faktury w y­
danej przez producenta f i 'h u ty .  
O statni w reszcie przepis zarządze­
nia dotyczy opakow ania zwrotnego 
w jakim  tow ar przychodzi na Zie­
mie O dzyskane a  mianowicie opa­
kow anie zw rotne ze stacji przezna­
czenia na Ziemiach Odzyskanych 
wysyła się do stacji nadania towaru' 
pod adresem  pierwotnego nadawcy 
tow aru po załączeniu przez zaintere­
sowanych dowodów przewozowych, 
na których tow ar przewieziono w. 
tych opakowaniach.

GDZIE
WIECZÓR?

TEATRY
Z OPERY DOLNOŚLĄSKIEJ 

We wtogek., 21 bm. o godz. 18.30 „Straszmy 
dwór11, opera Moniuszki, (Zniżki ważne.)

TEATR MIEJSKI
Pomiedizdałek 20 bm. o godz. 18.30 „Dzień 

bez kłamstwa", komedia w 8 aktach z Ja­
nem Kornakowi czem.

środa* 22 bm. o godzinie 18.30 „Dzień 
bez kłamstwa", .komedia w 8 aktach z Ja­
nem Kurnakowięzem.

Czwartek 23 J>m. o godzinie 18.30 „Dzień 
bęz. kłamstwa11, komedia w 3 aktach z Ja­
nem Kusńidfcbwicżeni. ‘

Piątek 24 bm. o godzinie 18.30 ,Jkżeń 
bez kłamstwa", komedia w 3 aktach z Ja­
nem Kurnakowiczem. ■

KINA
od dnia 21 do 26 bm.:

„SŁĄSK" (ul. Ogrodowa 67) H!m pro­
dukcji polskiej „Zakazana piosenki".

„WARSZAWA" (ul. Fredry 17) film pro­
dukcji polskiej „Zakazane piosenki". .

„POLONIA" (ud. Żeromskiego 53) film 
produkcji szwedzkiej „Evila Madigan".

^ q N I Ę R «  Stalina -71) film p W  
dukeji angielskiej „Zwycięstwo w Tunisie", 

„TĘCZA" (uh Kościuszki) film produkcji 
amerykańskiej „Uwodziciel".

„FAMA" (Psie 'Pole) film produkcji ra­
dzieckiej „Grzesznicy bez winy". (Kino 
czynne w piątki, soboty i  niedziele. Początki 
seansów o godz. 16 i 18, w niedzielę o godz.
14, ,17 i  19.)

„ŚLĄSK" początek seansów o godz. 14.30, 
l f  l  tśaO fW  niedzielę o godz, 14, 17 Ś t f t l l  

„WARŚŻAWA" początek seansów o godz.
15, 17.30 i  20, w niedzielę o godz. 12.30, 15, 
17,30 i  20.

Początek w innych kinach o godz. 15, 17 
i  19, w niedziele i  święta o godz. 13, 15, 
171'19: ”

W m - pkocłtol
WTĆfREK, c i STYCZNIA 

S.jo—6.57: Sygnał Wrocławia. Zapowiedź 
'stacji. Pieśń religijna (lok.); 6.57—9.35: Pro­
gram ogólnopolski; 9 3̂5^ 11.57: Przerwa; 11.57 
—14.00? Progtam ogólnopolski; 14.00—14.20: 
Kencert solistów. Wykonawcy: Halina Popi*-' 
Iowa: i Wojciech Dzieduszycki (śpiew) (lok.);. 
14.20-f-i4.3p: Kącik PPS 0 o |.); . 14.30—14.3® 
Wiadomości i komunikaty wrocławskie (lok.7; 
14,3iTTli-Óh- .Przćrhra; 15.00i - i 5.40: Prograd 

f t i ę ś & m f f i  „MINIATURY 
KAMERALNE11. Wykońawey: Kazimierz Hal- 
pen- (skciypcejj ,Zenon. Szychowski (wioloncze­
lą) Piotr . Łoboz (fortepian). W  programie: 
i. Amilcare Zanella — Improwizacja; 2. We­
ber — Pastorafkąi ) .  Schubert — Miniatutkai: 
z Wrocławia ń i; w zystkie rozgłośnie P: R.i 
i^.oo—23.30: Prdgram ogólnopolski; 23.30— 
23.35: Lokalny program na jutro i komunikaty 
(lok.); 23.35—23.55: Koncert życzeń (lęk-hj 
23.53—‘*4-01! Streszczenie' ostatnich wiadomofo. 

^dziennika wieczornego, sygnał czasu, hymn i 
Jkoniec audycji (z W-wy).

Zabawa na PGK
Polski Czerwony Krzyż, Oddział Wrocław- 

Miasto urządza dnia 25 hm. w „Oafó Savoy“ 
przy ul. Kościuszki WIELKA ZABAWĘ 
KARNAWAŁOWA* W programie liczne nie­
spodzianki. Walc kotylionowy. Loteria ame 
rykańska. Przygrywa doborowa orkiestra 
„Fra-Diayoio". Wstęp 150 zł. Początek* 
godz. 26.

Radni MRN
na Daniny Narodową,

Radni M iejskiej Rady Narodowej 
miasta W rocław ia zrzekli się przy* 
padających im diet za posiedzenia w 
ogólnej sumie zł. 29.500 na rzec* 
Daniny Narodow ej, k tó rą  to  kwotę 
wpłacono dnia 14. I  47 r. do kasy 
Urzędu Rewizyjnego".

komunikat
Zarząd Miejski Społeczno-Obywatelski*) 

Ligi Kobiet zawiadamia, że dnia 21 styczni* 
br, o godz. 16 w lokalu Zarządu Miejskie** 
Ligi Kobiet, Ul. Stalina 45 I  p. (Dom Star 
ców) odbędzie się zebranie członkiń Zarząd* 
Miejskiego i przewodniczących Kół Ligi Ko­
biet na .terenie m. Wrocławia. Sprawy Dal- 
dzo wąfiuc stawiennictwo obowiązkowe.

gsw »l Miejski a. a  Ł  &.


